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Delegacja Wojska Polskiego 
powróciła z Chin 

WARSZAWA (PAP). - 17 bm. przedstawicieli: Polskiej Agencji 
o godz. 13.30. powróciła do War- Prasowej i dziennika „żołnierz 
sz.awy po 4-tygodniowym poby- Wolności" udzielił im wywiadu. 
cie w Chińslnej Republice Lu- Na pytanie, jaki był cel wy
dowej delegacja Woj&ka · Pol- ja.zdu polskiej delegacji wojsko
skiego z ministrem obrony naro- wej do Chin, min. Spychalski 
doW€j gen. broni Marianem Spy- odpowiedział: 

Preffiier Cyrankiewicz Syria lic~y się z możliwościq •. 
przyjął delegację ataku zhro1nego ze strony T urc11 
Ogólnopolskiego 

chaJskim na czele. Na lotnisku - Celem naszego wyjamu by
Okęcie członków delegacji wita- to dal.s.ze pogłębienie braterstwa 
li: wiceminister obrony murodo- broni między Chińską Armią 
wej, szef sztabu generalnego Ludowo-Wyzwoleńczą i Woj
WP, gen. brom Jerzy Bordziłow- &kiem Polskim, pogłębienie przy 
siki, zastępca szefa Gtównego jaźni między naszymi krajami, 
Zarządu Politycznego WP gen. W czasie całego pobytu byliśmy 
bryg. Eugeniusz Kuszko, liczni przyjmowaini przez towarzyszy 
g·eneralowie i oficerowie WP. chińskich bardzo gościnnie. Na-

Obecny byt radca ambasady si gospodarze serdecznie się na
Chińsk.iej Republiki Ludowej w mi opiekowali. dzielili się z na
Warszawie - Ju Czan. mi swymi doświadczeniami, my 

Komitetu Kraie arabskie zapowiadaia pomoc Po wyjściu z samolotu mini- zaś mówiliśmy o naszych do
ster obrony narodowej przeszedł swiadc:z.en.iach. Toteż oel naszej 
przed frontem kompanii h()l!loro:- podróży zootal w pełni zrealizo
wej WP, która oddala mu hono- wany. Pomocy Repatriantom KAIR (PAP). - Jaik: donoozą 'Zkowi Radzieckiemu". Następnie 

z Dama.szku, dziennik syryj&ki I wojska tureckie mają wkroczyć 
WARS·ZAWA (PAP). - Prezes „Airi-.Rai-Al-Amm" opublikował do Syrii, ażeby „ratować kraj 

Rady Ministrów, Józef C)Tan- a:r.tyik:ul wstępny, w którym de- PTzed komunistami". W taki oto 
kiewicz, przyjął dde-gację Ogól- maskuje twierozenia prasy tllll"e- sposób Amerykanie zamierzają 
111opolskiego Komitetu Pomocy ckiej, że koncentracja woj;>Jt tu- obalić legalny rząd syryjski. 
Repa<!rlantom przy PCK w War- reckie? na &ranicy z Syrią z"':'ią- KAIR (PAP). _ Uwaga świa
iszaw1e. zana Jest z przep~adzai:u€m towej opinii publicznej koncen-

Orna,wia;ne były m. in. spraJWY normalnych ~anewrow. WOjs:ko- truje się wokół sytuacji w Syrii. 
l'l:Wlązane z wykonamem uchwa- wych. z;; twierdzeru;;im1 0 . „iµ~- Llsrt KC KPZR do partii socja
ły o repakiacji. Przedstawiciele newra<:h -:-- po~resla dzlennik listycznych krajów Europy za
Komiitetu pootu!owali zwięk&ze- - kryje si.ę agresywny :?1an <>- chodniej uprzytomnił opinii pu-
lllle kredytów na oele ooadni- praoowanY: w .wasz~~e. Plan blicZlllej wagę tego zagadnienia 
ctwa, goopodarczej aktywi-zacji tt;n p~duje zb~oJną mtierwen i niebezpieczeństwo poważnego 
repatriantów oraz rozsZIElI'zenie CJę prze.ciwko Sym, konflilctu jaki mógłby wybuch
opieki nad repa•tri.a111tami, - w myśl tych planów - kon- nąć w wypadku napaści na Sy-

tynuuje dzi~tk - w celu po- rię. . . , „ 

Delegacja 
gospodarcza CSR 
w Gdańsku 

17 bm. obrady sesji Komitetu 
!Pols1ko-Czec:h01S>!owaCJkiej W spól
pracy Gosp<Jdar-czej weszły w 
końcową fazę. Nad tekstem pro
tokółu sesji pracowali seroreta
rz.e obu str0<11, zaś cała delegacja 
CSR, z jej pr~dniczącą - wi 
oepremier L. Jankovcovą w to
wairzy.sitwie minist.ra żeg1ugi -
St. Dair.sikiego i mrn. pirzemyslu 
cięilki.ego - K. Zemaj1isa udała 
i;.ię do Gdań<Ska, aby za.poznać 
i;ię z p>racą stoc:.zini i rozwojem 
naszej goopodarki morskiej, 

parcia działan armii tllll"eakiej w Według dom~s1en a~C'jl pra
półnOClllej Sy:rili wystąpić powin.- oowych, sytu_aq1a w Syrn ksztal-
ny woj5ika izraelskti.e atąkując tuje się następująco: . 
Syrię od poł'l.ldnia. W pobliżu granicy syryjskiej 

LONDYN (PAP). _ Jak się nadal .trwa ~on-centracja .woj.sk 
dow.iadujemy, Aneurin Bevan tureckich, ktore ~~o,ntynuuj,ą „je
przedstawi w najbliższym nume- &en.t~e ma!1ewr1 · Do11'.1ództwo 
l'Ze tygodiń.ika „Tribune" treść a;rma syryjs1k1ej_ z.arządz1lo stan 
rozm<J1Wy. jaką O•dbyl z pierw- ostrego pDg?towi~ i cofn~I~ uTlo
~ym .sekretarzem KC KPZR PY wszystkim. of1<;e~n:i. i zolnie
N. S. Chruszczowem na temat rwm. Orgam.;zacje ruchu ?P?'I'U 
sytuacjd. na Blis.klrn W.schodzie. otrzymały b~! a czl~<J1W1e ich 

. , . w szeregu rruejscowosc1, zwlasz-
Chruszc;ww rrual . osw:iadczyć cza 111a północy kraju w Haleb 

Bevan~Wl pod~s. jego p;>b~u (Aleppo) i Homs budują fortyfi
w ;Jalet.e we wrzesru~ br., ze me kacje. Bez przerwy trwa napły·w 
kto~y ?Dlity<;.y syryjs~ przeby- ochotników. 
W~Ją w TurcJ1 pod ap1~k~ tam-:- Według donies.ień prasy w Da
teJ.s.ze.go ~ządu.. Orgam~u.1_ą oni masz.ku, ws.pólne d<J1Wódz.two 
tam Jaką3 akc.ię, ~by. rmec. pre- egip<Siloo-sył!'yjs:kie utrzymuje sta
tekst d:O ogl~zen.;a, ze „ru~po- ty kontaikt z egij)Gkim generałem 
dleglośc Syru J€st. :i:agroz~a Hakim Amerem, -naczelnym do
prz.€,11 elementy sprzyJaJące Zw1ą wódcą połącwnych sil zbroj

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ nych, w obawie przed zaskoCZE-

Walki zbrojne chłopów 
w Brazylii 

NOWY JORK (PAP): - Dzien
n.hk brazylijski „Voz Ope,raria" 
donosi, że oota.tnio uwaga opinii 
·publicznej w kraju koncentruje 
się na wyda-r:zeniach w stanie 
Pa.rana. W stanie tym towarzy
stwo „Clev-elandia Territorial 
Industrial Limi1ada" przy porno 
cy p·oJ.icji i najemnych band 
z,brojnyc:h wypędza chłopów z 
21iemi przydzielonej im przez 
Krajowy Instytut Imigracji i Ko 
loniza-:::ji. W samym tylko rejonie 
Uniao towairzystwo to bezpraw
nie z.a.~amęło 250 tys. ha zi·zmi. 
Pomógł w tym gubernator stanu, 
który jest akcjona.rius.7iem towa
rzy.s.twa. 

Sitwa. Dziennik podikreśla, żę wal 
ka chłopów o ziemię cie.szy się 
sympatią i poparciem różnych 
wamtw społeczeństwa Ęrazylid. 

Według doniesi€ń dzienników 
a.rg€l!ltyńskich, rząd &kierował do 
sta:nu Pa.rana wojsko dla stlumie 
nia powstania chłopów brazylij
skich, 

Wyiazdowe 
posiedzenie 
podkomisji filmowei 
Seimowej Komisji 
Kuiłury i Sztuki 

niem ze strony Turcji. Prasa wy 
raża zadowolenie ze stanowisk.a, 
jakie zająl król Sa.ud w spra
wie Syrii (król zapowiedział mo 
żliwość udzielerua pomocy Sydi 
w wypadku konfliktu zbrojnego 
z Turcji\)· 
Komentując a&tatnie oświad

czenie rn:inistra Giromyki, pre
mier Syrii Sabr.i A&sali stwier
dził raz jeSIZCZe, że Syria nie ży
wi żadnych agresywnych zamia
rów w .stosunku do kogokolwiek, 
Uzbroiliśmy &ę jedynie dla za
pewnienia własnej obrony - po 
wiedział premier. - Oświadcza
my uroczyście, że będziemy za
ż;a:cie . broni~ nas.z.ej niezawislo
sci. Cieszymy się, że nie jesteś
my sami i że w wypadku agresji 
wolne narndy świata staną w 
naszej obronie. 

NOWY JORK (PAP). - Komisja 
Ogólna ONZ odbędzie posiedzenie 
dziś, 18 bm. Komisja ta zadecy. 
duje, czv do porząd·ku dzlenneqo 
obrad Zgromadzenia Ogólnego NZ 
włączona zostanie skarga Syrii, do 
tycząca zagrożenia Jet bezpleczf!f1· 
siwa, jak również pokoju świato· 
wego. 

świadczenia, te Stany Zjednoczo· 
ne maią na celu dokonanie w Sy
rii zamachu stanu, podobnie tak to 
miało miejsce w roku 1953 w Ira· 
nie, 

ry wojskow.e. Była to z naszej strony także 

NOWY JORK (PAP). - Jak 
informuje „New York Times" 
Stany Zjednoczone wysłały do 
Turcji 150 najnowszych myśliw
ców odrzutowych. 

Bezpośrednio po przylocie i rewizyta. Chciałbym ta-kże do
pierwszych przywitaniach min. dać, że pogłębienie braterstwa 
M.arian Spychalski na prośbę broni pomiędzy naszymi armia

z 

Radiostacja k. Amsterdamu odbiera 
sa.tclity. 

Sygnały 
kosmosu 

sygnały sztucznego 
Fot. - CAF 

~~~~~~~~~~~~~-.--.-~~~~~~~~~~~~~ 

mi i przyjaźni między naszymi 
narodami sluży też zacieśnianiu 
"gólnej przyjaźni krajów budu
jących socjalizm, umocnieniu ca 
lego obozu socjalizmu. Podsta
wa;ni tej przyjaźni są: wspólna 
ideologia marksizmu-leninizmu, 
praca nad budową rocjalizmu, 
wspólna walka o pokój. 

Wkrótce spotkanie 
Macmillan -
Eisenhower 

LONDYN !PAPJ, - W Londynie 
podano oficjalnie do wiadomości, 
ż~ nremler brytvlski Macmillan 
uda się we wtorek, 22 bm., samo
Jotem do Waszynątonu, by spotkać 
slA z nrezydentem Eisenhowerem. 
. W oficjalnym oświadczeniu na 
ten temat stwierdza się, :l:e obaj 
szefowi>!> rządów omówla prob!Amy 
światowe Interesujące oble strony. 
W rozmowach wezmą również u· 
dział Llovd i Dulles. 

Jak wynika z doniesień agen
C.ii zachodnich, głównymi tema
t.ami rozmów Macmillana i Ei
senhmvera będą po pierwsze -
byh1acja na Bliskim Wschodzie 
i po drugie - dyplomatyczne i 
n1Hltarne następstwa wypuszM:e-

D Z.f Ś . Pinay przedstawia l~\~i;;~c~~feckf.sięży~ pn~ 
Zgromadzeniu Narodowemu Morgan P ·1r s 

program i listę gabinetu za zwołaniem 
PARYŻ (PAP). - Kandydait k<> inwestyturze, to sz.arrise Pi

na premiera, przywódca „umiar nay'a są dość poważne. 
kowa_nych" . (kOIMel!"Watystów) Kom€1Iltatoc Agencji Fraiiloe 
An.tome Pmay, rozpoczął w Presse uważa, że następujące 
czwartek rozmowy z prwdstaw1 czynniki prz.ema,wiają na ko
cielami partii poHtycznych w rzyść Pinay'a: 
celu obsadzenia stam.owi&k w 1) dla części op;inii publicznej 
.siwym gabinecie. Rząd Pinay'a Pinay, który był premierem i 
będzie się prawdopodobnie skla- jedno:::;reśnie millli.sitrem fi.nan
dał z c.zlo.nków jego własnej par- sów w roku 1952, jesit autoo:em 
tii, a <lin san, oprócz stainowis:ka poważnego umocnienia franka 
premiera, obejmie tekę finansów. francuskiego w tym okresie, 
Na~ieja utworzenia gabinetu, w 2) opowiada się on za reformą 
ktory

1
:n;t reprezentowany b:I'. był instytucji republikafultich i u

s;reroo~1 wachlarrz. u,grui::iowan po- mocnieniem władzy wyk()l!laW
lityczmych, roz\~1aly Slę w śr<_>- czej, a to sitanowis:ko jest zgod
dę, gd~ koleJiilO _repub~~{an1e ne ze stanowiskiem większości 
s1i><?lecz,'.11• czł~<J1W1e par~11 ka- ugrupowań polityc:z.inych 
toUakiej MRP i radykałowie „o!!'- . . 

1 
' • 

todoksyjni" podJnfOlmli()lwali Pi- 3) me . ~est ,wyKlucrone, ze w 

konferencji czterech 
w sprawie BI. Wschodu 

LO~-lOYN !PAP). - Sekretarz ge 
Derainy Labour Party, Morgan 
PhUL!·ps, oświadczył w czwartek na 
konferencji prasowej, że fego tda
niem USA, Francja I Wielka Bry
tania powinny zaproponować 
Związkowi Radzieckiemu wspólne 
omówienie sytuacji na Bilskim 
Wschodzie. 

„Nie widzę µrzyczyny - powie 
dział Phillips - dla której nie mo
:l:na byioby nlezwloczn'.e odbyć 
konferencji czterech mocarstw ce· 
!em calkowltego wyelimlnowania 
napięc•a w tel strefie". Chlo.pi z brooią w ręku wystą 

pili tpr'WCiWko samowoli towa
rzystwa. 3 tys. powstańców zaję
ło koszary policji, miasto Capa
nema i kilka wsi. Chłopi zburzy 
li lotnisko należące do towarz,v-

w łodzi PARYŻ (PAP). - Komisja spraw nay'a, że nie zami€rzają wejść 
zagranicznych parlamentu llbań· do rządu. Jaik wiadomo, socjali

Jak informuje Biuro Sejmu w s-kleg? uchwallla jednomyślnie re· ści jeszcze prZP..dtem odrzuc:ili 
dniu 18 października rozpocznie zoh1c1l'l wzywającą rząd do udzie· propozycje wejścia do gabinetu. 
się w ._Lodzi wyjazdowe pooie- lenta Syrii po~ocy w raz-le jak!P-j· Zdaniem obserwatoców nie 
dzenie pod.komisji fiim<JIWej Sej- ~~;f;,\~~ agresji przeciwko temu joot wykluczone, że mimo ;,,szy
Il1.0IWej Komisji Kultury ;i Sztu- LONDYN (PAP), _ Rzecznik For stko Pi111ay _l!Zy.ska w piątek od 
ki. elgn Office oświadczył aa konfe. Zgromadz.erua Narodowego -

<leklarac,p, ktorą Pmay z;lozył w 
piątek w Z.grnmadzeniu Narodo
wym, znajdą się elementy, które 
skłonią pewne grupy do popar
cia rządu, mimo że odmówiły 
o:ne wejścia w jego skład. 

W związku Ż pismem KC KP7R 
Ph;Ulps powiedział, że Labour Par
ty słoi na stanowisku, tt pismo Io 
należało skierować raczei do Rady 
Bezpie.czeństwa I do rządów ' 

Alberł Camus -
laureatem 
nagrody liłeracldej 
No~la 

W dniach 11 i 12 paździemika rencll prasowej, ił rząd b1·ytyjskl ~hoć .s.l:abą więksrością głosów -
czlonlrow:ie podkomisji prz.eby- nie uważa, aby Istniało nlebezpie· mwesitytu_rę, tj. u.poważnienie do 
wali we W.roda.wiu, gdzie za.po- czeństwo zaatakowania Syrii przez utwor2le111ia gabinetu. Zaleźy to 
znali się z aktualnym stanem Turcję. przede WSZY\Stkim od socjali.sitów: 
prac wytwórni filmów fabular- Rzec~nl·k oznajmił równlet, U W. jeśli nie będą glosowali pr2le-ciw 
nych. P<J1słowie interesowali się Br.ytama wypowiada się. za omo-

, . . . , . . w1enlem sytuacll na Bliskim Wscho 
.SZTOKHOLM (PAP), - Akade- s,z.cz.eg?lime. l!lozh:voscia= pro- dzio na sesji Zgromadzenia Ogól· 

mia szwedzka przyznała tegorQcz- du.kcyJnym1 W)'tworm, kosz.tarm neqo NZ. 
fą nagrodę Nobla w dziedzinie Jl. produkcji filmów oraz pr<>:~le- LONDYN (PAP). - Jak donosi z 
;:tu[y francuskiemu pisarzowi mem dodatkowych inwestyCj1. Teheranu Ag1mcja Reutera mini-

e er owi Camusowi Program prac sejm1Dwej pod-;- ster spraw zagranicznych ' lramt, 
amus lest Jednyio z najmlod· komisji w Lodzi przeiw:iduje omo Ardalan, zagroz!J zerwaniem sto· 

szych laureatów literackiej nagro- Wienie dzliałalności i perspektyw sunków dyplomatycznvch z Syrią, 
dy Nobla. Jedynie R. Kipling był ro-"oJ'owych- wytw.;.,.,,.,; film· ów o Ile nie odwoła ona swego o· 
o rok młodszy od n:ego, kiedy w u~ ~·~ 
1907 r. otrzymał tę zaszczytną na- fabularnych, zaikladów wytwór
grodę. czych kopii filmowych, Państwo-

Camus urodził s!ę w 1911 r. w wej Wyilszej Szkoły Filmowej o
Mondovl (algerski de.parlament ra:z studia· opracowań filmów. Prez. Eisenhower 
Constantine). Ukończył on wy- Obrady te staru>wią wstęp do 
dział . fllozolli. . W okresie między- mającego się odbyć w końou mie "f J I f • k 
wojennymnaleza~do~wa~gar .. doweJ . ._„ ___ , 1 Wł a na O nlS U 
grupy teatralne! „L Equrpe . w SJ.ąca pos1"""""'ua Komisji Ku tu 
1938 r. stawia pierwsze kroki w ry i Sztuki, na którym omówi•e>- analelską parę 
dziennikarstwie, pisząc na lamach "1Y z.ais.tanie c.aloik:;s.z.talt za.gad- &Il . 
dziennika „Alger Rep~1;blica:n", a 111.ień kinematografii w Poihsce. •

1 
k 

J>Óźnlei - „Paris Soir · t.rn ews ą 
w 1940 r. Camus ws·tępuie d? rn. Zak ' • 1\ u 

chu oporuljestaMywnymbOJOWnl onczence· WASZYNGTON (PAP). 
kiem Francji walczącej. XI I • bm. królowa Elżbieta II 

W 1945 r. Albert Camus ponm:a losowania mal:l:onk'.em przybyła do Waszyng 
dziennikarstwo l poświę~~ się ~ra· tonu , gdzlo na lotnlsku wojskowym 
cy l!terackiej. „Dtuma Cam.isa bi" .. NPRSP oczekiwali już gości prezydent El-
uzyskuje w 194'1 r. „nagrodę kry- O I QOCf I senhower, sekretarz stanu Dulles 
tyki fra·ncusklej" i stawia ~utora generalicja, wytsl urzędnicy adm!'. 
w czołówce współczesnych pisarzy I W Szczecln!e zostało zakończone nistracji, „rzedstawlciele krajów 
francuskich. Do wybitnych dz;e~ I XII łosowanlo obligacji Narodowej I W. spólnoty Brytyjskiej 1 Inne ofi· 
Camusa zaliczyć należy -powiesc1 Po:l:yczki Rozwoju Sił Polski. O· cla.lne osobl-stpścl. Przemówienie 
„Dżuma", „Upadek", „Cudzoz'.e- gólem wylosowano po 25 tys, obli powitalne wygłostl -prezydent Ei
mlec", „Mit Syzyfa" (eseje), gacjl dla ka:l:dej klasy, w tym po; senhower, -podkreślając wyjątkowe 
„Sprawiedliwi" (dramat). W jęzY· łowa obligacU uzyskała premie. znaczenie wfzyty w obliczu ko· 
~u J>olsklm ukazały sill w roku l>ie Wykup obligacji rozpoczn~e się 'nlecznpśct .zacleś·nlenla współpracy 

Publiczne 
losowanie 

nagród 
ZA TRAFNE 
ROZWIĄZANIE 

31 Dvłań 

PZU 
:I „DZIENNIKA 
LODZKIEGO" 

odbędzie fi ii ę 

20 „ .... 
o gad-zimie 1 O 

w świetlicy_ 

PZU 
(Al, KośCiUMlld 57) ~vm dw;e ksla:l:ki Camu.;a - we wszystkich oddziałach PKO i brytytsko·amerykańskief W odpo

Piiru.ma" I „Upadek". w 1958 r. Narodowego Banku Polskiego po wiedz! na l>OWHanle zabrf,la glos 
~ wydać „Cudzoziemca", ukazanlu się tabeli urzędowej. królowil Elibleta, ~~-'~~~~~~~~~-

Mnżliwość zerwania 
stosunków 
dyplomatycznych NRF 

Phillips poinformował, te w ra· 
zie dojścia Labour Parły do wld
dzy, będzie ona nale{Jala na UZDd• 

nie Chińskie! Republiki Ludow~j 
przez ONZ, bPdzie domagała się 
wycofania wojsk czang-kalsze. 
kowskich z Taiwanu I podejmie te
dnoslronną akcję na rzec" zanie· 
chanla prób z bronii\ fądrową. 

Ze .~portu 

z Jugosławią 17 bm. w poludnie wylądował 
BONN (PAP). _ w czwartek na Okęciu w War.szawie samolot 

db t · 'ed . b' z Moskwy, w którym przyleciała 
o Y ~ s~ę poo1 ze:iie ga ;ne- 20-<J&Dbowa elopa piłkarzy ra
tu bońskiego, na ktorym ro7JPa- dziec.kich. 
trywana b:y-Ia f>Prawa i;;too~ów p 0 dwugodzinnym pobycie w 
z !ugiooła~ą po =~u de iure stolicy, piłkarze Związku Ra
N1emu~okiej Republ1!d Demo_Jua dzieckiego odlecieli do Kaiowic. 
ty7znej p~zez rząd Ju.gos.toi.i:iań- Do Katowic przyjechali na.stę
skt. Gabr~1et OO:_oc:zyl .podJęcie pujący pil.karze ZSRR, spośród 
ostat~eJ decyzji <l;o p~ątltu. których wybrana z.ootanie repre
. Na piątek zapow1edzi~no - zentacyjna jedenastka: Jasz.in, 
Ja~ w1ado.rno - spo>bkame boń- Bielajew, Ogonkow, Kuźnieoow, 
sk1ego m1i!llstra sprarw zagran1cz Kiesarjew, ParamonO'lv, Simo
nyC!h voo Brentano z przedsta- nian, Skelcow, Tatuszin, Iljin, 
wlcielami wszystkich part.ii po- Netto, Isaj€w, Mas.lenki.n, Ka
litycznyah reprezentowanyoh w waJ.ia. 
Bundesta.;:u. Brentano złożyć ma • • • 
na'5tępnie s.prawoZJdanie Ade- 17 bm. odleciała do Moskwy 
nauerowi z przev.rowadzonycih pierwsza 13-csobowa grupa na
rozmów. szych piłkarzy, którzy w najbliż 

B.ONN, (PAP). - Jak stwier- s.zą niedzielę spotkają się z jr re 
dza,Ją doiJrze po1nformowane ko prezentacją Związku Radziec:kie
ła_ polityczne, zerwa.We 8«>Sun-,go. Pozostała część ekipy skla
kow dyplomatycznych z Jugosła- dającą się z 7 ooób opuścl War
Wil\ w odpowiedzi na uznanie szawę siz;iś •. 
P~ Belgrad nąd11 NRD mi.zło- ~pół polski wystąpi w nie
byc postanov.>ione na poslcdze-lc1zieL~ w nasfępującym zestawie'
niu rządu w dnJu 17 bm. Zwole.nlniu: 
nikiem„zasf>o.sow.wa ''>Oilec Ju· Ste.fani&zyn, Durniok, Wlazły, 
g-01!;ła.W11 ną.,J>Ostirzejs2ll',go z~ wszy-,Szc:repr.ńs,ki, Jańczyk, Grzywo~, 
stk;lch rozwat1"n3:ch kt'(>kow ma Je'Z:i.erski, Jarek. Hachorek, Se>
być kanclerz 1h~:9uer. IP'llrek i 07..ech. W rezerwie znaj-

0.statecu;na f.~;:..1a ma. być o- dują się: Salamon, Kowalec Ko-
ICł<>swna w >ihtrk. _ I wal, Dziurowicz i Olejnik, ' 



Marsz. Żukow 
przybył do Albanii 

TIRANA (PAP). - W czwartek 
na za.pro.szenie rządu Albańskiej 
Repul>liki Ludowej przybył sa
molotem z Belgradu do Tirany 
minis>ter obrony ZSRR, marsz.a
lek C. Żukow i towarzyszące mu 
oooby, 

Spotkanie 
min. Rapackiego 

z Duilesem 
NOWY JORK (PAP). - Z Wa

szyngtonu clon=ą. że pode-tas 
JX)bytu w stolicy Stanów Zjzd
noczonych m!.ni.i;it·er spra\.v z.a
granicmych Po!&ki zl<Yiyl wizytę 
s,;:kretai·zowi stanu Dulksowi. 
Ministrowi Rapackiemu towa
rzyszy! ambas;.:dor Spasow&ki. 

3x 

z sanrnl-0tów pasaźer
likieh typn Convair-240. zalm-
11iony w B!'lgii pruz Central<: 
Han~;Ju Zap;ra.nioonego Muto
imPNi dla PLL LOT. Trl;v sa
m.uloty tego typu przybędą 

nieb.a.wem d1> Warszawy. 
CAF - FOT 

,,Convair 24Q'r 

Zachorowalność na grypę 
nadal zwyżkuje 

1./4 :rJ1 m,arJt f1#r1Mł 

O WllYJTKIM PO TROCHO 
DWJE KULTURY 

D ziennik PoL'>ki" zamiesz
cza artykul poświęcony 

1 J sprawom wychowania: 
„Zdyskr<Cdytowaliśmy w mtni.I) 
nym okr-es.ie - czytamy tam
calkow:ic:e pojęcie „dobre wy
chowanie". Więcej: kojarzone 
z po,chQ<.faemdem spokcznym i 
innymi „klasin~vvmi gr..;echa
mi" byto ono mocno podejrza
ne i po nrostu rnalo pochleb· 
ne ... Zaniedbat te ~,µrawy dom 
ro·dz:irnw. zam..ie<l1bala sz.kcla l 
uczelnia. Czy np. na lw1orniach 
dziecięcych myślano o tym. by 
uczyć ml-0dz:ież jak trzyma~ 
sztućce przy obieclizie? Czy w 
szkol-e zvvraca:no uwagę U('znio 
wi gdy miał brud.ną szyj:~ lub 
odpow1edział niegrzeczruie nau 
czycielowi ?" 

Bez znajomości opinil e;tuden 
tów trudno się w tej sctaW1e 
wypowiedzieć. Wydaje s.ię łe~ 
dnak. że dla wielu stud<0ntow 
posiadających trudine warunki 
materialne będzie to pewna pO 
moc w rozwiązaniu spraw by
towych. Warto by na pewno 
rozważyć tego typu moiliwoścJ. 
w Łod2.i. 

PROllLEM SZCZURA 

W jednym z felietonów W' 
„Trybunie Ludu" znaj· 
du iem v opis per:rPetii. 

OBFITE ZN1Wo 
W tlniu wczorajszym Łódz-,rza s!ę, obejmując mniej.sz,e mia

ka Stacja Sanitarno·Epide- '>ta„ Dotychcza.s w woj. wrodaw 
miologicz.na za.notowała dal- 9kim zano:owano ok: 31 t~si.ęcy 
szych 2.500 wypadków no- zac.hcorowan, w WOJ: ~d.an~tm 

Autorka przytacza dalej swe 
wrażenia z o>b.oorwacji za.cho
wania poborowych na ilnpre· 
:zrie artystycz1nej specjalnie dla 
nlch z,organizowane.i. Miano 
prz.eds.tawiać fragmenty „Wese 
la"„ W powietrzu było aż ciem 
no o<l dymu. g,rę w karty IJ'l'Ze
i:;latalv soczyste epitety, a „fla· 
cha czyściochy" wędrowała od 
ręki do ręki. 

których p.owc<lem s.ta! się zde
chły szc.zur. Sądząc z wydzle· 
lanc.go odoru podejrzewano je
go obecność P<Xl podłogą jed· 
n.ego z mic..sikań w budyn
ku ac1min'strowanym prz~z 
MZBM. Wyn:ikt jednak pro
blem kto wwil!1ien pokryć kO· 
szty zerwanaa posadzki i po
nownego jej ułożenia. Dyrek
cja zainterewwanego l'lZBM 
nie dawala ;asnei odpowiedzi, 
Prawn'cy zutrudnjen.i. na ca
łych. pól i ćwierćeiaiach we 
ws.zys.tkich agendach P~zy
dium St. RN nie byli równi.et 
zgooni. Wypowi-edziala sie d:<>· 
piero Stac.ia Sanitarno-Epide
miolo~jc:>m.a po konsultacji z 
mi.nristersiwem. Jednak praco
wnic.I' miejscy. którym ten obo 
wiiizek przydz;!elono mieli na· 
dal wątpliwości. I tak oto roz
ważania tr;;ają, a .szczur nadal 
cuchnie. 

na 
wczoraiszei akcii 
Zielonym Rynku 

. uk. 19 tys., w ka·tow;okim row-
wych zachorowan na grypę. nie:!; c-''· 19 tys. wypad.ków oraz 
W dniu dzisiejszym z powo- w woj. szczecińskim ok. 12 tys. 
du grypy zamkniętych jest wypadków zachorowań. w Lo-
20 szltól oraz kilkadziesiąt dzi zanotowano po.n.ad 9 tys. za
klas w różnych szkołach i ch~wa_i'I, .natomias.t w. samym 
jedna bursa. ':"OJ. !ódz.kim. _me stwierdzono 

Cytaty wspomnianego wYżej 
artykułu warto w~ęc zakończyć 

~dzi.n.a. 16.10. Zielony Rynek okrąża. kilkadziesiąt cięża.ro
wych i <>.s<>oowych samoch-0tlów. Caly „szta.b" funkej<>na.riuszy 
1\10, pra.oowników PIH, inspektorów oddziałów fina.nsowych 
rad na.rodlJ\vych ora.z Inspektorów wyd:i;ialu kontroln-0-rewizyj
nego przystępuje do akcji. Celem jej jest „oC"Zysa:czenie" ryn
ku z handla.rzy i spekula.ntów, którzy nie posiada.ją żadnych 
uprawnień, zezwalających na. sp,rzed~ towa.rów. 

Państwowa Inspekcja Sa- Je>zcze wypa~ow ~horoby. 
nitarna. wbowią7.ała kierow· . W stohcy epidemia grypy roz 

·1 - k -1 d k 1. . szerz.a się nadal. Dotychczas 
m rnw. sz o • .Prze s~ o 1, !n· przerwano zajęcia w 7 warsz.aw
ternatow, bui:s, domow dziec s.k.ich szkołach. 
ka, żłobków i domów matki Zaopatrzenie aptek w leki an
i dziecka aby zgła.sza.li stan tyg,rypowe za.równo w Warsza

· w sposób w jaki autorka go 
zaczęła. Przytoczyla on.a mia
now:icie słowa ludowego poety 
Florka Skupienia z Białego 
Dunajca. który powioedzia! na 
.ied!nym z s.e.imików kultur.aJ
nvch: „Jest u nas kultura, bO 
mamy rzeczy kulturaln<?. nie 
ma ku.ltu1ry. bo my - c7.lowkk 
z czlowiekiiem - ruie umiemy 
żyć kulturaln:ie". 

Tak to jest, l:(dy rozw.iŻMliia 
o kom?l"tenc.il p:·z~Glalliiaja sa
mą sprawę. Trochę rz.a dużo 
iest u nas tych szczurzych pro 
blemóV11. 

Na placu panuje ruch, ale 
nieco odmienny niż każdego 
dnia. Pracownicy PIH „na go 
rąco" przeprowadzają rema
nenty w budk.ach i straganach, 
milicja spra'Wdza dokum€nty 
sprziedających i refowiruj.e nie-

25-lecie pracy 
ks. dr W. Gastpary'ego 

Prez.es Synodu Ewangel.i.Clko
Augsbursk:iego Kościoła w Pol 
&ce, senior diecezji !ódzko-wa:r 
szawsk:i.ej i proOO=i; ewangc
llcltiej parafii św. Trójcy w 
LJxlzi ks. dr W. Gastpary ob
chodzi! ostatnio j ul>ileu.s.z 25-
lecia swojej pracy, 

Ks. dr Gastpary studia te
ologiC7..ne ukończył na Uni'Wer
sytecie Wars.za.wskim w roku 
1932. Kampanię. wrześniową od 
byl w pienYS11Jej linii frontu ja 
ko ochobn:ik, kierowca ambu
lansu. A<r-esztowany przez hi-tl.e 
rowców pr:qęz wiele lart siedział 
w w~ęzieniach i w obozach kon 
centracyjnych: w Oraniellll>ur
gu i w Dachau. 

Wróciwsz.y do kiraju przystą
pił do wrganizowania znisziczo
nej przez Niemców parafii 
ewangelickiej w Tomaswwie 
Maz„ a równoereśni.e by! wy
kładowcą historii i łaciny w 
liceum. 

Stanowisko proboozcza para
fii. św. Trójcy w Lodzi ol>jąl w 
roku 1954, a w liutym bir„ SYl!lod 
Kościoła Ewangelicko-A~bur 
skiego obiral go f31Wym prez-ie
sem. 

Ks. Gastipacy j Eli8t autoi.rem 
wielu prac naukowyc:h z Zlllkre 
su historii. ref0>m1acji w Pol-\ 
sce, 

Nareszcie .. ~ 

legalny towar. Każdy z biorą- 7.a.chorowań na grypę prze- wie, jak i w całym kraju jest 
cych udział w obławie ma już wyższa.jący 20 proc. liczby WY&tarczające. Lekarze zaleca.ją 
z góry - na uprzednio odby- dzieci zarówno w klasach pona.dt1> profila.ktyczne zażywa-
tej odprawie wyzna.czoiną jak i całych zakładach. nic ww1.miny C, która uorlpa.rnia TEŻ ROZWIĄZANIE„. 
funkcj~. W zwi"zku z nasileniem <J:rgani!zm na chorobę. p~... t '-' h • 

dumę narodową 

Przed chw:ilą z Zielooego ..,, vu.czas os aw"'c Targow 
Rynku odjechał wóz cięż.aro- grypy zawieszono aż do od· N d k Poznańskich pewna il<>ść 
wy z materiałami i ró:imego wołania szczepienia ochron- apa na ISA studentek zatrudniooa 7.0 
rodzaj,u konfekcją. Ternz kil- ne przeciwko ospie, BCG ~ .stała w chaa:'akterze kelnernk 
kun.a.st.u milicjantów Ładuje do ora.z przeciwko błonicy dla • k" • w kiiJku kawiarniach. Mimo 

och _ _, 1ne 1·-· • onery poznans 18J braku rutyny dawały o:n-e so-sam ~Lt pe s""„ynie Ja- dzieci powyże.J 3 roku życia. li' bi 
b' k N' tet · h ' · · · l ·e rni.eźle radę. W 2lWiązku z 

ie · t iesili. ty, ie w,aSCJ:;e e Dzieci do lat trzech będa na· POZNAR (PAP). - Na kasę tym - jak doinosi. „Expr.ess 
POZO\S aw owar na pa.,..wę dal s~-ep1'Ane. Zawieszono Op · s•· · I M P • ki" · losu a sami nie mając wid<>CIZ- ...,b „ ery im. ....nłs a.wa ooiuszki o:zinan.s - zrod.zila s1ię kom. 
nie czystego sumielllia, umik.nęli również aż do odwołania. od· w Poznaniu dokQDano zuchwale- cepcja by. at do CZJast1 opu.sz· 
w oba1Wie przed konrekwein.cja wied11iny we wszystkich szpi gQ napa.du. Dwaj nieznani spraw cz,el!lJia szl~oly przez kwaliifiko-
mi. talach i sanatoriach w Łodzi. cy, po przecięciu kabli telef<>ni,cz wanych kel.n.ea:'ów, angażowar 

Samochody zapełniają się (k) nych, wtargnęli do kasy Opery, do pracy w lokalach na pól lub 
el dz __ ,__ gcl!Ue P1> sterroryzowaniu kasjer- cwierć etatu mlodzdeż akade· w ną, przę ą, por"""'11lią„. Jak :in.formu;·~ w d~1'.u 17 ... m. ki · d Każdy zarez.erw to ~ "' .., zazą, Mi wyda.n.la. pien.ięthy. mi.cką. W s.prawtle tej toczą się 

owa.ny war Zarząd Saillitarno-E1J>idemiologi- Lupem opryszków paello 300 Żt. pertrak;tacje między Zarządem 
ma swoje opa.k?W!11Jl.ie. oraz ozny Miin.. Zcl!r01Wia, w wielu wo- Organa. w Pozna.niu prowad2ą, Handlu a Zrzes.ze:nliem Stu<len· 
kartec:okę z nazw.iskiem 1 a<l:re jeiwódzltwach kraju gcypa roiu;ze- w tej sprawie ślelbtwo. tów PollSlkic.h. · 
sem sprzedających. Nie ma -------.:.........:....:...:. ______ ..::_..:.::,:;..:..:.:.:.::....::::..:.:=.:.:..::.:.... ___ _:::::=:::::::==:::::::::::::::::::~ 
więc obawy by zagiru1J. Z chwi 
lą gdy rzeczywiście za.brano go Osi.:1gnięcia Wasze budz.:1 w 
niesłuszm.ie - wróci do w!aś- ':I ..,, morm sercu 
ciciela. 

W chwili gdy na żywo rela
cjonujemy przebieg obławy na 
Zielonym Rynku, w gmachu 
Dzieln.ioowej KomeiLdy MO Po 
lesie, KoJegium Karno-Orzeka
jące i prodmratorzy ro.zpawują 
sprawy ol>fLtego :ż.n:iiwa wczo
rajszej a.1<:cji. 

Czas najwyższy aby cała Polonia Amerykańska 
wlą czyi a się 

Nieważne w tym wypadku 
są naziw:iska handlarzy i ilości 
zarezerwowanego towaru. Na
tomiast odgrywa rolę fa~, że 
milicja i pra<XJIWn:icy zaintEre
sowanych w tym instytucji zor 
gailliI.owali akcję, która dopo
może do zlikwidowania choć w 
milnimalnej części spekulacji i 
nadużyć panoszących się w 
naiseym mieście. 

I za to, z życzeniem niepo
przesta:nia na wczocajs:ziej ob
ławie, składamy ilm słowa u
znania, 

(st) 

do współpracy nad odbudową słarei Oiczyzny 
Józef Onka, wiceprezes Rady P<J>l<J'D.li Ameryikańskiiej J)OaX>Sta... 

je o~ecii:ie w Polsce. We wczora.jsizym „Życtiu Warszawy" uka
zal si.ę Jego ~tyM.uł pt. „Na. drogach realnej pomocy", w któ
rym m. in. czytamy: 

Sprawa pomocy forajowi je.st 
otgromnie bliiSlka. każdemu A
merykaninowi !P'Oihskiego ipo
ahod!zenia. W ootatnim okre
sie cz.a&u wykorzystali. oni swe 
wplywy polityczne dlla zaipew
nienia roziwoju stosunków go. 
spodarc.zyCih IPO.między Stana
mi Zj ed.nOOUl([J.ymi a Polską. 

lać do WISpóJipracy komiaję w 
której skład wcłhod:ziliby p~zed 
stawiciele instytucji 151POłec:z
nych, wyznaniowych i irustytu
cji państwowych, jako ciało 
doradcze. Zadaniem tej komi· 
sji byłoby w.skazywanie, gdzie 
koanu jalkiej pomocy należy u
dzielić. 

INFORMACJA 

Jak dionosi. „Express Wie
czorn:1" w Warszawie przy 
ul. W.spólnej 27 otwarto 

„S.iloo handlQIWy" będący 
prz~d&tawicielstwem podwal
brzyskich fabryk porcelany 
„Krzysztof" i „Karolina ". W 
Salonie. tym dora.bJają na ży
c:oenie kiifentów brakujące czy 
stlUCIW<r'Le sztuki serwisów za
róW110 fabryk wspólczesnyc.h 
jak i dawno nie istniejących. 
Tę wiadomość przekazujemy 

pilnvm czytelinikom nas.z.ei ru
bryki, a iedinocześn.ie niepocie
soonym poo;iad.aczom zdekom
pletowanyah „Mci.sS011ów" i in 
nych cennych serwisów. kt5-
rzy bo-leją nad stratą stłuczo
nej filiżanki Cil.Y talerza, 

.GOSPODARZE 

N iedaiwno - jak donooi 
„Głos KoszalińSt.~i" - od 
była się sesja WRN w 

Koszalini-e poświęcoo.a omówie 
nLu za,ga.dlllień rolnych. M. in,, 
stwJerdzono tam, że plany me
lioca,cyjne wyko111ywanę są z 
trudnoś,cią ze względu na rui.e
<loo.taitecz.ny wklad samych 
ch!qpów. Tymczassm wydatki. 
wsi na alkohol w roku bieżą
cym wyni>01Są okol:o ISO milio
nów zlo,tych, co stan.owi 70 
proc. sum przezn.acwnyc:h przez 
chłopów na iaiwestycje w goo
podar.sitwach. W związku z fym 
dziennikarz p;isz.e: „ Na& rolni
cy muszą zrocZumi.eć, że na bar 
ki p'lństwa n.ie można składać 
ca1<::·go ciP,żaru odbudowy rol
nictwa, •'Xiyż leży to prze·aież 
w ich żywotnym interesie". 

Ok.azujoe si<i, że taki.e o~zywi
ste, zdawałoby &ię, mgadnienie 
trzeba j~ dzi.siiaj tłuma
czyć, 

z. j. koz. 

G·aleria Sztuki w Łodzi 

Tysiące paczek wplywają
cych oo lk:raj u, ro także jedna 
Z iP-O'Wa:źnych :toran :pomocy, 
Od killku miesięcy Polonfa A
merykańSka ongan:izuje w-śród 
siebie wyższą formę pomocy, 
że się tak wyirażę ~ drogą 
:zibióriki. pieniężnej, 

Rada Polonii Amerykańskiej, 
która scala w BWyQh rękach 
akcję zbiórkową uzyskała już 
pozwolenie na. otwaa:'cie w 
Polsce .siwego przeds:taJwiciel
stwa. W zależ.llJOści od fundu
szów. którymi będzie dySfpQno
wala, przewidiuje !Pl'Zyjścle z 
pomocą w ta.kiCih formach, jak 
dOISltarc.zenie narzędzi i ma
szyn na założenie n<YWOC'Ze
sinych wars.z.tatów rzemieślni
cz.yah lul> ich renowację, na
rzędzi i maszyn rolniczyah o
raz żywego :inwentarza dla 
rolników, odl.::>owie.dniego wy
posażenia i lekarstw dla za
kładów p<ll!IWCy sip.o.lecznej, 
protez dla inwalidów, ja:k roz
toczenie opieki nad niewido
mymi i za~pokojenie wielu in
nych pot;J:zeb. 

Specjalną uwagę Rada po
§więci repatriantom ze Związ
ku Radzieakiego oraz o.siedleń
com na Ziemiach Zaahodniah. 
Dążyć będziemy do tego, a.by 
akcja pomocy kirajowi przynio
sła choć w pewnym .stiopniu 
ulgę ludziom najbardziej JX>
trzebującym. 

mocy rzemieślnikom w formie 
w.staw~ania nowyab. maszyn 
lub ulep.sza,jąc dotychczasowe 
iah warsztaty pracy, włożone 
wkł<o,dy qp~entowano. Dając 
w ten spo.s:ól> rzemieślnikowi 
możność prz~bienia towarów 
lepiej, taniej i szybciej, :z;więk
sza się dochodowość warszta
tu. Z ozęści 111ad!wyżki z otrzy
manych dochodów W1Placaliby 
oni do kasy rzemieślniczo-ban
kowej pewien niewielki. odse
tek. Kas:a ta z otrzymanych w 
ten spccsób pieniędzy urucha. 
miałaby lub u.sprawrniałaby 
dalsze warsztaty :P'I'acy ~ na 
tych samyCih zasadach. Tego 
rodzaju operacje Wydają mi 
się z punktu widzenia wycho
wawcz<>-gOOl.P od.arczego slusxne 
i celowe. 

W Wars7.a.wie - a. ł w wielu 
innych miastach !PO!Lski organi 
z.111Wane są najrotzanai'isze, czi,
sto barmw cieka.we wystawy 
za,gra.nic:rmych plastyków. 

- Dlacrzego wystawy te nie 
Sllt udostępnia.Ile równid i lo-
1}3fa,nom? - denerwujemy się 
słusznie. 

- Niestety! - tłumaczą nam 
kompetentne C'eynnik.! - Lódź 
nie ma na. to odpowiedniego 
lokalu, bo Óśr<>dek Propagandy 
Sztuki w Parku Sienklewfoz.a. 
jest zbyt ciasny, a przede 
'vszystk.im za. budw sta.roświe 
ck!„. 

Od lat kilku wysuwamy pro 
pozycję, a~by również l w 
naszym mieście zbudować no
woeześnie urzi>,dzonl\ Galerię 
S11tuki. Na temat ten dyskuto
wa:no już wiele - ror.iliczne też 
biurokra.tyc~ne akta. krążyły w 
związku z tym międ:zy rózny
mi urzędami, byly nawet wy
sta.wki i konkursy, da.wan1> sto 
wo honwu, że w najbliższym 
,iuż czasie przystąpi się do bu
dowy ga.leril na Plaeu Komu
ny Pa.ryskiej itd. Niestety, 
wszy11tko ogranfouło się tu 
wyłą<'mie do dyskusji i Poll'a
wędelr. 

Obecnie cała sprawa wcho
dei - jak na.m się zda.je - n& 
tory budzie) realne. 

N& jednym z ost&tnfoh ze
hN.ń Prezydium Rady Naro
dowej m. l.odzi 11a wn.i~ek 
Zarzą.du Architektury i Budow 
ni<0twa. Po"lta.n.owlło wyra.7lić 
zg<>dę na lok.alllu.eję sz«J1Zególo
wą Galerii Sztuk.i w Parku im. 
H. Sienklew.lc::ia (na tyłach 
d7lialek <>d Btrony ul. Tu\Wma.) 
oraz robowi.,:ia.ć Wydział Kul
tury do opra.oowania. założeń 
projektowych galerM. 

W tej chwi.U zorga.nirowala 
się już specjalna. komisja, w 
skla.d której weh<J.drzą przedsta. 
wiciele Wydziału Kultury, Sto 
warzyszenla. Architektów, Zarz. 
Archit. i Budownictwa, Związ
ku Artystów Plastyków, CBWA 
ora.z Muzeum Sztuki, a w naj
bliższym w.a.o;.ie ogł<>s:rony 7,D
sta.nlc otwarty konkurs budo
wy Galerii Sztuki w Lodzi. 

W imieniu SJ>!>l~eństwa 
łódzkiego wyra:7.amy nadWeję, 
że tak Minr.ierstwo Kultury i 
Sztuki jak i Priizycllum Rady 
Narodowej m. Lodzi znajdzie 
na ten cel odpowiednie fundu
s-ze. I że w ten <>OO•óh skc""'
czy się skandal kulturalny, :f;e 
na..~e 700.000 miasto zamia~I 
mieć nowoc-zesną., prawdziwie 
europejska, Galerię Sztuki, 7,a
dowaJa6 · sie musi sta.l'ą, rucler~ 
v1 Parku Slenklewieza, 

-· - . M. J. 

2 DZIENNIK ŁODZKI ur 2'8 (339ł) 

Sp·odziewam się, te a1reja ta 
przybierająca ostatruo na sile 
przynie6ie wyniki odpowi.ada
jąc-e możliwościom Polonii A
merykańskiej. 

Pomo:i tę trzeba widzieć jed 
nak w granicach realnych. 

Na podstawje rozmów, jakie· 
przeprowadziłem z przed.sta
w!delami jnstytucji llfPOlec:z
nycl:i, wyznaniowych i admi
nistracji pailstwowej, docho
dzę do pnekonania, że delega
tura Rady Polonii Amerykań
skiej w Pol6ce powjnn~ powo· 

Występuję także z wnios
kiem do Rady Polonii Amery
kańskiej, ab~ uidlzielając po-

WARSZAWA 
17 bm. opuści! Warszawę, uda· 

iąc się do Wiednia na obrad1y kon
ferencji MiPdzynarodowej AgencJi 
Atomowej, wybitny hinduski fizyk 
teoretyk - prof. dr Homi Jeh'in· 
!lir Bhabba. 

Wraz z uczonym hinduskim od
leciał do Wiednia pelnomocni:k rz~ 
dLl do spraw wy,\{Qrzystania ener
!}ii jądrowej Wilhem Billig, który 
jest deleuatem rządu PRL na kon
fere,ncję Międzynarodowej Agencji 
Atomowej. 

GDA1'1SK 
17 bm. wypłynął do Anglii na ty

!lOdniowy pokaz 51przętu ryback;e. 
ąo, ·który odbędzie się w porcie 
Lowestovt w Ang'1ii, lugrotramler 
110 DWT „Zimorodek", wyprodu· 
kowany pr,zez Stoczndę Północną w 
Gdańsku. Zdobył on sobie duże 
uzmmie fachowców na wystawie 
rybackiej, która odbyla się n'iedaw 
no w K01Pemhada:e. Rezultatem te· 
!JO było za,proszenie do wzięcia u· 
d~alu w WY'Stawie w Anglii. 

Pragnę równie:!: za.znaczyć, 
re dotych<:zawwy Wasz wy.si

łaltl.wizja. 
łek w odbudowie ik:raju budzić 
mu.si w każdym głęboki szacu- • 
:nek. Uder'zylo mnie to spe- L 
cjailnie, gdy znalalZJłem się na 
ulicaclJ. Wan.'l.Zawy, po których 
chodziłem w 1946 i-oku. Do- PIĄTEK, 18 PAZDZIJERNIKA 
prawd-! nie ~o~łem zoiriento-/ 15.10 Swojs,kie melodie gra ze 
wać s1ę, ~e Jestem. Wyra- spół harmon. 15.30 Dla dzieci -
stały jl)rZed moimi oczyma no- odc. 7 pow. „Czarnoleskie lata", 
we ul~ce, :nowe dzielnice, Illo- 16.05 Mi,niatury orkiestrowe kom 
we m1as1o - Warszawa, Nie- pozytorów ra:l.ziook:i.ch. 16.20 Mu 
znane, a. jakże mi blilSlkie, wi- zyka roi;rywkowa. 16.50 „Cieka
dziaJ?-e kiedyś w grozie zni.sa:- wootki przyrod.nicze" - pogad. 
czema. a obecnie w li!Śmioohu 17.01 (Ł) „Rozmawiamy o rad.ach 
epływającym z nowiutkiCih do· robotniczych". l'i.15 (L) „Forte
mów. pfan i org<lllly w muzyce lek-

Odwiedziłem równie:!: inne kiej". 17.4? C:!'.-) Arie opernwe w 
mia.sta i miejs.rowoiśd w Pol- w!k. ?arn.zy !lli~h: 18.10 (l,) 
sce, w ktfuyOh bywałem p;rzed Lodzlu ~ztennik ra_d~owy. 18.35 
laty, niosąc lllidnoścl pomoc Muzy!rn i ~iktualnosci. ~9.00 Koo. 
jako jeden ze WStpólprarowni- c:.ert zycze~. 20.2-3 K:omka spor-
ków UNRRA w ęd . d towa. 20.~5 Muzyka ta.necr;na, 

· sz zie o- 20.45 „Osfatnfa noc:" - słuchowi 
str~eglem twórcze z~iany. siw. 22.23 .,W'eczorna audycja 
Zm1allly 1iok<?nane wys1lkiem kameralna. 22.57 Muzyka tanecz 
luid-zk1ch r~k 1 mózgów bez o· na, 23.20 Konoer1; solistów 
glądama s1ę na ja.ką;kolwiek • 
pomoc :z za.granicy. Osią,gnię- _ELEWIZJA 
c:a te budizą w moim sercu 
dumę narodową. Ale. i oz.as 
najwyższy, aby jaik najszersze 
rzes.te Polonii Amerykańskiej 
włączyły się do w.sipó!iprac:y 
nad ekonomi.cz;ną i goopodac
CZll ąicll!,>1.!K:lową'1>tarej Ojcz)~ny, 

Piąte.Ir, 18 paźcl!Uernfka. 

19.10 Audy-cia poetycka „W 
mroku gwiazd". 19.30 Retransml 
sja z War<iznwy ,.Dziennik tele
wjzyjny". 20.00 Retra.nsmi.sja z 
War15oza~ -=- film ;fa.bWarnJ', 



U jugOslowia'tlsl<ich 
wlókniarz·y · 

F oto·geniczni„. 

WrOOila w tych dniach z Jugosławii delegacja. polskich ~iąz
kowców i włókniarzy, której obserwacje, wrażenia i wnfoski są 
SZCzególnie ciekawe dla robotniczej Lodzi. Oto wyniki naszej 
rornnowy na ten temat z dyrektorem Stefanem N<>wakiem z Za
kładów im. Marchlewskiego w Lodzi, który był jednym z sied
ntiu ezł<>nków delegacji i którego spostrzeżenia są tym bar!Wie,i 
intei·esujące, że obejmują szeroki zakres spraw obchod'Zącycb 
robotników i pracowników przemysłu włókienniczego. 

my nau.cz.ania naszych 'Vi/'YŻ
szych ucz;eLni techn.iCZ111ych, 
chcą ewen.tua.1nie skorzystać z 
naszych doświadczeń nauko
wych i badaiwai:ych. 

- Słysza.Iem, Że jeśli chodzi 
o płace robotników jugosło
wiańskich, to ~tałtuja, się one 
na ogół k·1meyst11iej, niż u nas? 
Jakie jest wasze zdanie, dyrek 

systemu wynagradzania, form 
pracy rad robotn:icz;rch - przy 
dałoby się dokładnieJsv.; zal?o
znanie się z rzeczyw~toscią JU-: 
g01Solowiańs:ką. Napis.al~m w teJ 
sprawie list do N'umsterstwa 
Przemysłu Lekkiego, aby zg<>-: 
dzilo się na wys.Janie : nasz,~J 
fabryki grupy fachowcow„ klo
rzy zajęliby się stm'ham1 wy
mien.iQllych, głównych kierun
ków działania nowego mode1;; 
socjalistycz,nego przie~siębior
stwa. Sądzę. że MPL się na to 
zgodzi, w miszej pracy . bo
wiem nad znalez1eruem naJlep
szych metod zarządzania ~ pro
du.kcj i nie poiwdnniśmy ro.czego 
zaniedbać. . 

- Jakimi sprawami intere
sowaliście się przede wszyst
kim? 

- Planowaniem produkcjd, 
');>łac.ami, pracą rad robot.D;i
ClZych i współpracą na tereme 
fabryki :re strony wszystkich 
elementów kierownictwa. 

- I do jalcich wni01Sków do
SlJa delegacja? 

- Oto moje osobiste uwagi: 
w każdym zakładzie pracy w 
Jugosławii od=wa się zwar
tość ko1€iktywu kierown:ic:rego, 
jedność d2lialania rad roOObni.
czych, administracji, or.ganiza
~Ji Partyjnej oraz związikowej. 
A ta jedność działania ma ol
brzymie znaczenie dla re!Jiz:a
cji Uchwa1 podejmowanych 
prz.ez radę robotniczą. Przez 
Pr2leSzlo dwa tygodnlie pobytu, 
w <lZa&ie licznych wizyt w fa
brykach, nie usłyszałem ani ra
rz.u, żeby ktoś powiedual w fa
bryce: ,.my i oni". Kiedy sły
szy <Się słowo „my" - oznacza 
to cały zespół ludzi odpowie
dzialnych za to. co się dzieje w 
fabryce: i radę, i organizację 
!Partyjną, i administrację, i 
ZWi.ązki zawodowe. 

- A jak to wygla,da w pra.k• 
tyce? 
. - Każda zasadnicza sprawa 
Jest przedyskutowal!la przez 
W&POtmniany kolektyw, dopiero 
~ U.Zyskaniu jedności poglą
dow zw<>luje się plenum rady 
:obot_nJ.cz.ej, na którym spraiwa 
Jes.t .Je=ze raz poddana pod 
oplDlę rady i wreszcie uchwa
lona i przyjęta jaiko wytyozna 
w działaniu. 

- A inne sprawy? 
- Rruca się w oczy to, że w 

fa.hr)"kach jugo.słowiańskich 
je&t bardoo mało ludzi zwol
nionych z pracy z tytułu p.e·l
nienJ.a przez nich funkcji lil]JO

lecznych, związkowych, czy 
partyjnych. W Mar1boirze np. w 
SlO<Wenii funkcj.e politycznego 
kierownika zakładu za,tru<lnia
jącego 4.000 ludzi pełni kierow 
ni.k działu ko.s.ztów i jak.oś ·W 
swoje roLliazne obowli,ązk.i. go
dzi, 

JJS·"'IBO« 
pomoże ~łrwalić 

„NOC ZIMOWĄ" 
W progra.młe Międzynarodo

wego Roku Geofizycznego u· 
względnfuno ba.danie zórz po
larnych. Zajmuje sle tym m. 
in. grupa na.szychbadacizy na 
Spitzbergen, która po:rostała 
ta.ni na okres „nocy zimowej" 

Co to je&t rorza polarna? 
Tak nazywamy świecenie roz
rZiedzonych gazów w wyższych 
warstwach atmosfery. Zorze 
polarne występują w jen:isfe
rze, a ta ma zasadniczy wpływ 
na rozchodzenie się fal radio
wych. Badaj~c zor~ ~Ian:ą, I 
uczeni pozna~ą własCJJwosci Je-

1 

:n.is!ery. 

Do badania ·zórz polarnych 
potrzebna jest skomplikowana 
aparatura. A więc spektografy 
o dużej jasności, radary, udo
ISikonalony aiparart fotografioz
=!lY· Taktlm właśnie aparatem 
Je5t Ali Sky Camera, przy po
mocy której utrwala się oba"az 
całego nieboskłonu. P!rzy czę
stym ~io~oilYWan.iu 7.djęć i u
zgodn~emu kh cza&u, stacje 
oddalon~ od siebie o setki ·km 
utrwalaJą na taśmie dokładny 
obraz wrzy J:>?'larnej, od chwi
li jej ukazaaua się ,..... aż do 
zniknięcia. 

Aparaturę do forografowama 
zórz IJ()lamych «>tl'2Y.mata pol
ska ekipa w dane od Akade
tnii Nauk ZSRR. Jest to tzw. 
alla.rat S-180". Apaa:at pozwo
lil „sipi~bergenowrom" ~·zsze
rzyć zakres badań. Tot.ez na
wią,zali oni od razu wspolpracę 
z iinnymi slacjami na Spitzber 
gen: z radziecką, norwesk_ą o
raz szwed7..ko-fińsko-sZWaJcar
&ką, ąddalonyrni o 100-300 km 
Od poliskiej stacji. 

W tym aparacie czas na
świetlania filmu może być re
gulowany w granicaoh 0,5-4,5 
sek i 5 sek. - 10 min. Te111 nie
ZWylklę precyzyjny a;pa["at w
~ zaopatr:rony w c:zęś<:i za
In:ien.ne, co jest s'.ZC7iególn.ie wa 
żne pod=s pracy na calkowi
~ odlUJdiziu w okolic.ach pod 
!'le~, 

- Sądzę, że Nmllawialiście 
również i o dra.stycznych spra
wach. Na przykład o lekceważe 
niu pra.cy, absencji czy kra~c 
żach fabry1m1.ych ..• 

- Nie ukrywano przed nami 
niczego. Nie6t€ty„. okazało się, 
że nieusprawiedliwionej absen 
cji w fabryce w ogóle się nie 
notuje, bo jej nie ma istotnie/ 

- A z czego to płynie? 
- Sądzę, że z większego sza 

t<n"Ze? ' 
- Płace tamrejsve są stosun 

kO<Wo ni.ŻS(ze. Jeśli przyjąć, że 
10 dynarów równa się 1 złote
mu, to prządka jugosl.O<Wiań6'ka 
np. zarnbia do 12.000 dynarów, 
a więc około 1.200 zł miesięcz
nie, a majstrowie zarabiają 7Jde 
cydowaniie mniej niż u nas, 
mimo że cieszą się większym 
autorytetem li szacunkiem 
wśród robotników, niż to ma 
miejsce u nas. Majster w prze
myśle bawelniąnym w Jug01o;:la
wii zarahia we wspomnianym 
przeliczeniu 1 do 10 okolo 
1.700-1.800 zł, podczas gdy u 
n.as zairobki i.eh prLekraczają 
2.200 zł. 

- Ozł<m'\iek wra.ca z zagram 
cy z jakimiś p<>równa.niaID:i: od 
noszącymi ~ię do sytuacJJ we 
własnym 'kraju. Ozego, waszym 
zd:m.iem. moglibyśmy za.zdro
śeić Jugosłowianom? 

c:urnku do pracy ze str0t11.Y zało
gi i z większej niż u nas dyscy
pJilin.y społecznej u ludzi. By
łem w 10 fabrykach w Sl<J1we
nti. i w jednym zakładzie w 
za.grzebtu - nigdzie nie spotka 
łem maszyny stojącej z braku 
ob.sady. Większe jest u Jugo
słowian poczucie, że „to na
sze", „wspólne", że „od nas sa 
mych zależy". Dlatego może i 
rewizje pracowników wycho
dzących z fabr)"ki po pracy są 
ra~j powierzchowne i formal 
ne. Zresztą - wypadki kra
d2iieży, jak słyszałem. są bar
dzo sporadyczne, rzadkiie i je
śli już zachodzi taki wypadek 
- są o.stro piętnowane p'Ulb1icz 
nie. 

- A jaka jest sił.a nabywc!Za 
płacy roboczej w Jugosl.awii? 

- Ni-ektórych artykułów moż 
na kupić więcej m pensję, in
nych mniej. Np. ta.ńsze stosun
kO<Wo w Jugosławii są tkaniny 
wełniane, obuwie, węd1iny i 
skmina, droż.sze natomiast tka
niny ba.wełniane (kretem :n.p. u I 
nas 20-24 zł, u nioh 340-40Q 
dynai:-ów, a więc okol.o 34-40 
zł za metr). Droższe są t"ÓW
nież w Ju.go.sław.iti. u.slugi, jak 
komOiI"Ile i inne. 

- Czego? No, przede_ ws7..y
stkim więks:uego poczu.c1a 
ws.pomnianej już dyscypliny 
społecznej. Na jej gruncie prze I 
c:ież wyrasta i s:z.acun~ dla 
pracy i większe . poczuc~e odpo
wiedzialności i obowiązku, a 
to wszystko razem sprawia, że 
i stosunki miedzy ludźmi są 
jakieś pogodniejsze i lepsze. 

w 1'/owvm Targu zor-ganl7.owano pokaz hodowlany owcy _gór
skiej. Wystawcy - c~lonkowit; Kół Hodowców. or'.lz Zakłkd~ 
Doświadczalne z Grodzca SląslHego I Raby vVyzneJ -; po a 

zali około 300 sztuk naipiękn!ejszych owie~ i trykow. 
Na zdjęciu; J, Steszel z Suche-Poronina z pięknym okazem 

owcy. , Roomowę przegrO<Wad:cil 
FEL1irS BĄBOL 

CAF - fot. Werner 

- A po.ziom techniez,ny w 
„bawełnie" jugoslmviia.ńskiej? - A na za.kończenie jeszcze 

jedno pytanie: które z doświad 
czeń jugosłowiańskich, według 
was, m'lli:na by z pożytkiem dla 
nas7A'j gospodarki wprowadzić 
do pr7emysłu włókien.niczego? 

Ofensywa X Muzy 
* 160 filmów fabularnych . * 15 panoramicznych * 12 premier nowych filmów polskich * .Kina 

- Szczegółów nie zdążyliśmy 
zaob&erwować, ale krOISlila au
tomatyczne wyprodukowane w 
Zagr:rebiu, są dużo lepszej ja
kości niż nasze, które, jak wia 
domo nie uiały egzaminu i Je
żą po piwnicach» W środowi
sku jnteligencji techni=nej 
spotkałem się z wielką cieka
wością wiedzy. Prosili mnie na 
wet, abym przys.lał im progra-

- Nie mogliśmy zbadać wie
lu rze<•Y zbyt szczegółowo. W 
każdv~1 razie w poozultiwaniu 
przez nas nowych, dobtych 
form organizacyjnych produk
cji, rozrachunku, za0trudnienia, 

,,studyjne'' i „powtórkowe" 

Sprzęt 
13 bm. odbył 

się na lo.tni~ku 
Gocław w Wa.r-
57.awie pa.ka z 
po.I siki ego eks-
p-:)rtowego sprzę 
tu l1l•tniezego. 

Na pokaz 
przybyli przed
stawicdele licz
nych placówek 
zaigra.ni1C'ZillyCh. 

DemO'l1.stll'O:wa.no 
szereg seyb<Jw
ców, sa.rrwl•l>WW 
i śmtglowiec. 

Goście zagra• 
ni·ll'mli odbyli 
również loty na 

demonstrowa-
nym sprzęcie 

lotniczym. 
Na 71djęciu: 

Wity śmiiJgło1w

ca. SM - 1. 
CAF. - Fot, 

Dąbrowiedti 

lotniczy na 

W Mifillsterstwie LąC7lD.ości trwaj:\ 
p~ace nad genera.1nym, wieloodetnim pla
n.em rozw1>ju telewlizji w PoJsce. W sta
dium omawiania są obecnie zagadnienia 
tech111~Cl2llle, które mają być zreaJi'Zio1w<a>ne 
w ciągu naj blliBzyeb 3-4 La.t. 

eksport 

W Cewali Wynajmu Filmów 
w Wru-szawie odbyła się kcm
f<C..rencja prasowa poświęcona 
aktualnym problemom repertu 
arowym naszych kin. W t~ 
konfe.reincji dyr. zespo1u kraJo 
w ego CWF - S. Zieliński __ po
informował dziennikarzy, ll: w 
roku 1958 przewi.<l.ziane j~t 
wprowadzenie na e1'!.any w1ęk 
s:re.i ilości filmów ruz w :ok.u 
ł>ież. W okresie tym weJdzie 
na ekrany ok. 160 filmów fa
bularnych, wśród ni<;:h 15 pan;o 
ramicznych. Widzowie na& UJ
rzą też po kilkuletniej · prze
rwie pelnometrażowe filmy do 
kume:ntalne, W roku przyszłym 
odbędzie się także 12 premier 
nowych filmów poLs:kich. 

Wśród ciekaW15ZYch pozycji, 
które wejdą wk.rótce do reper
tuaru, znajdzie się kilka no
wych fL!mQ_w radzieckich. Bę
dą .one wyświetlane podczas 
regoro=ego przeglądu. fil
mów radzieckich, orgaruzowa
nego w czasie obchodów 40-le
cia Rewolucji Październikowej, 
Są to: na.grodzony w C?a=es 
film reż. G. CzuchraJa ot, 
„Czterdziesty pieTWszy"; dosko 
nala komedia „Noc sylwestro
wa'" film wSl})ólczesnY „Nad 
chm~ami"; film hiis~oryc.zny 
poświęoony wydarzeru.om Re-

wolucji 1905 r. 'pt. „Prolog'.' _o
raz film o tematyce mlodziezo 
wej „Mały bohater". 

z :iinnych .filmów za.granicz
nych ujrzymy jes.u:.ze ·w br, 
lub też w I k.warlale 1958 r, 
włoskie: „Karuzelę neapolitań 
ską", „Młyn na Padzie" i „Pla 
żę", francu.skie: „F>ren.ch can
can" Monsieur R.ipois"; aroe 
rykiatlsiti „Bownoga księżnicz
ka"· zachodnio-niemiecką try
logię wg znanej powieści H: 
K.imta 08/15"; angielski -
„Rys.zacd" III" Oliviera i in. 
Ciekawą pozycją będzie mon:
talt st.a.rych filmów ·z Patem l 

Patachon.em, 
Wliele miejsca w czasie kcm

ferencji poświęcono trudnoś
ciom, jakie stoją przed pracow 
ni.kami kin w związku z <.'Oraz 
liczm.iejszym dopływem filmów 
atrakcyjnych. Zbyt mała licz
ba kin i niedostateczna ich roz 
budowa powodują, iż tłok 
przed kinami będzie wzrastał. 
W związku .z tym rzuOCJlru) pro
jekt zróżn:i=Wan:ia. cen bil~tów 
do kin zeroekranowych oraz 
wyświeilających tzw, powtór
ki. 

Dyskutowano , równi.et nad 
sprawą otwierania znanych za 
i:1ran:icil. tzw. kin studyj~ch. 
Kina te miałyby, w swym re-

• Dwa programy • Zasięg 100 km 
• Nawet kolorowa • ·Olbrzymie 
„Centrum" w Warszawie • Zmiany 

systemu antenowego 
do'lrumenta.cji dlla. tej ipodst.a.wowej I naj
większej dJ;i. pruskiej telewizji, itJ.wesit:y
cji. „Cen.tnim" ma być zlokałizowane 
na Mokobowiie w rejonie zbiell'U ul. Wo
ron!Lciza i AI. Niepodlegllości. Paiwile<ny 
„Cen!<rum", rozł-ÓPŻO'ne n.a. terenie o po
wierzchni ok. 8 ha, po.sia.clać będą łącz· 

Jednym z głÓ'Wllych celów teg<> plaillu ną kubaturę odc. 150 tys. m IS'Ześc. Pro
je.st ISliiworzen.ic '.l"Ó"'ino•cześnie DWOCH jekta.n•ei zaiklada.ją takie l"OlllWia,zan:ia,, 
PROGRAMOW TELEWIZYJNYCH, któ- a.by umożliwić budowę „Ce.mt'1"1lm" eta... 

;:e :uadalwa.lyby program (tyll'IJ!dniO<Wo 50 parni - w miarę wzrostu po!neb i moż
'i 30 goo'Ein). Pierwmy prc1g:ram, tw-0\l"Z>O- liw<Jści nna.nsowyeh. Min. Ląc=o6ci 
ny centralnie w Wairsza.wie, r-OtZSyłany przewil:iuje, że ok. 1961 r. odda do u
byłby do teloośr.;iid!ków krajowych sy- żytku część główma, „Cenitrum", zawie
stemem specjalnych linii radi•OwYCh. rającą m. in. dwa duże studia. o pow. 
Piel'WB'Ze takie lim.ie - z War.sza.WY do 1000 i 700 m k.w. Projekt „Centrum" 
Lodizi i Ka~owfo - są już w trakcie bu· jest już oipra.cowywany. DokGnuje się go 
dowy i urucha1mi.an.ia.. Drugi pl!'ogram w op.a.rici1u o dokumemtaicję ze Związku 
przezn.aCZQny byłby raczej tylko dla Radzieckiego, ja.k róWJllież o meroko 
S<!>oiliicy - mia.łby on charakter ba.rdrziej pn•djęte k001isultacje techni•came u ewen-

dlli.ej prrzestarza.tymi, wyma.gaJl!!cymi 
grunit-Oiwnej modernizacji. ZaJO'.ienia. re• 
S-Ol"t u łącznoścd w tej dziechinie :l!dą w 
kienmilru zwiększenia zasięgu stac~i 
stołecznej, podlll.ie.sieni·a jakości trMISDll· 
towam.ego obrazu orar.i mooaiw~f nada
wa.nia j~eśnde dwóeh · Die'Załdnych 
programaw. 

W 'llWia,7Jm z tym, te ·antena umies'!· 
C7AJlla. na iglicy PKiN nie je.st wys<tar
eza.jąca dla. powyż.s!Lych celów, romważa 
się technieme 1119iliwości za.instaJowa
rua na. 1S11.czycie wieżowoo PKiN a;nte
ny o sy.stemie promieniującym z więk
s~ skutemm.ości:\. Np. sto5'Ując Wiką 
111mtenę, jaka. jest obecnie w IA~ OII'az 
nowoozesny nadaJW!k podoibny do bu
diow&11.ego obecnie w Kaitoiwitca.oh 
moma by ZWIĘKSZYC ZASIĘG STO
LECZNE.T TELESTACJI DO 100 K•M. 
Za1pewrutoby to odbiór programu w re• 
jona.eh Radomia, Ploc.'ka i Siedlec. 

lo.lta!no-ro.zryw'Jmwy. z ciza.sem st.alby tuaJ~ch pirzy&llłych dostawców urzą-

l 
się on prog.r.amem TELEWIZJI KOLO- dzcń dlla „Centrum" z kraJów Europy 
ROWEJ. Prace naukowo-do.świaidculne zachodniej. 
nad telewizją kofoir-01Wą trwają już w Drugi "Zespół problemów technJ.cmych Zmla.n.a systemu a.n.tenoiwego na. PKiN 
sipecjalnd.e wyd.Źielon.ej komórce ba1daw- i :ilnwe.<;tycyjny.cb wylania się w związku przekOOIS'lllto\wm.a była.by 'Z pro,ieJm.amta-
czej lnstytu~u Lą.cam«>ści w Wa.rsizawie. z projekfoiwa.ną w najbliłszym cu.sie mi kO!IlSl!rukeji lglicy w Mookwie i do

Aby sprost~ tym za·danioon, rueod- MODERNIZACJĄ ISTNIEJĄCEJ TELE- staiwcami nowych ~eń nadawCZYch. 

pertuarT.e filmy mniej kasowe, 
ciekawe natomiast pod wzgl~ 
dem Cl['tys.tycznym. 
Interes.ującym projektem wY 

suniętym w toku konfere.ncjL 
była sprawa utworzeni.a. w War 
sza.wie kina filmów powtórlro 
wych, w którym publicznośl! 
mogłaby oglądać najciekawsze 
pozycje filmowe wyświetlane 
już przed kilkoma laty. 

W lODZI 
ukazywać się będzre 
czasopismo 
naukowe 

Dorobek łćdzkich na.ukow 
ców, nowe doświadczenia l 
badania naukowe z różnych 
dziedzin, dane statystyczne o 
r<Yl.Woju Łtłdzi i wojewódz• 
twa - oto zagadnienia ja
kie m. in. znajdą się na la• 
mach kwartalnego czasopi• 
sma naukowego, które st&• 
raniem rady naukowo-tech
nicznej przy MK.PG i WKPG 
będzie ·się ukazywać w Ło
dzi. 

W tych dniach na posie• 
dzeniu PJ:ezydit.'m RN m. Ło 
dzi, ostate=ie zadecyd()IWa• 
no. iż nasze miaSlto - od lat 
ośrodek naukowy - winno 
otrzymać SIWÓj kwartalnik 
naukowy. Dzięki czasopismu 
}"Jrace łódzkich przedstawi~ 
cieli nauki, które do tej po-4 
ry spoczywiają bądź w biur
kac!h, bądź w archiwach; 
ujrzą światło dzienne. Bę..; 
dzie można na łamach facho 
wego czasopisma dyskuto· 
wać na temat różnych zagad 
men związanych '2l d<Ji['ob
kiem łódzkich nauko~l\TCÓW. 
Obok działu ściśle ekonomi4 
czino-statY'stycznego na ła
mach czasopisma znajdzie 
się irównleż dział socjologi
cmy. Zagadnienia życia Ło
dzi i województwa będą roz 
ważane z najróżnie.iszycb 
punktów widzenia. 

Ro:ziwa.ża się równie! pro• 
jekt v.;ydatnia rocznik.a hi.sto 
ryczno-naulkowego Łodzi i re 
gionu lódzikiego. (kr) 

Słodka 
wiadomość 

Była.by to oilbrzymia. „fa.bryka proga-a- cze sła4!\ii PICiN, o mocy ook. 6 kW, za. strukcyjnej projekW. przebudowy iglicy Do 15 bm. pi;zemy,sl cukrowniCĄ1 
mu" telewieyjn.ego, -.vyip>Csa.ż.oina. w naj- pew.llliające odbiór progu-ama w promie· PKiN, sprawa ta będrLie skco:rdynowuna do·~tarczyi! już ponad Ili tys. toll I 
zo.wne je.gt zbudo<\vanie • w Wa1tWLa.wie STACJI NADAWCZEJ W WARSZA· Ponad>i><>, po S7JC'Zegółmvym prrzea.nalizo
tzw. „CENTRUM TELEWIZYJNEGO". WIE. Dotychczasowe urrządzenia nadaw- Wllilli'u od strony radioteehniClllllej i k0tn-

n.oM>m:eśn:iejszą aparatiurę i urządzenia. niu oik. 50 ikm, stają się - w świelle z władza.mi ull'ba.nlistyC'ZDllYlni, odipo'Wia- cufi!:ru z tege>rooznej kampanii. 
Ceniiiralny Zarząd Ra.d!IOISta.cji i Telewl- szyblklego rOl'llWoju telewiley'jnej techn.i- da.jllelymi U estetylk.Q 114"ChiiteJmonicrnµĄ Zd>anięm facllowców-oui!c,ror.vni-
zj.i prizys~ł Już do pr.zygotowywama 1111 ~l111toweJ - ~mi CO!l"a.z bac~ stolicy. ków, osiągutięal~ w tegoroczn"j 

kamipillilJii mihona toi;i cuktru nie bu 
.,."••""'.""-""""~~'.'-:"'.'-~·-••~~~~~~~~,~~~~~~~~~~,.:~~~~~~~~~',.;-1 ci-zi "'llllPliwości, 

8Żl~NN' iK Ł'óc=D""z=KI=-nr-2:-'.łtl-:--(""33_9_ł)_, 



Z Filharmonii O Pociągi elektryczne: Warszawa-Chojny, Łódź Kal.
Łód:ź Fabr., Łódź Kal.-Katowice 

; 

.l.l!Jł1f do rad.alu!jl 
O Koordynacja ruchu pociągów i autobusów 

Istotne zmiany w letnim rozkładzie jazdy O świadomym macierzyństwie 
FabryC'Llla. oraz Lódi-Kaliska 
- Katowlce. 

Nareszcie po wielu latach <1-

czeikiwania nasz stary Dworzec 
Kaliski zac2'.nie powo1i stroić 
się prz-ewodami trakcji elek
t17cznej, p<rzybieTając tym sa
mym bardziej europejski. wy
gląd. 

Godna podkreślenia i po
chwały będziie widoczna w no 
wym rozkładzie pogłębiona 
współpraca i koordynacja ru
ch u pociągów z arutobu.sami. 
W wyniku tego pmytecz.nego 
zbliiP.111Ja między PKP a PKS, 
µrz~widuje się zastąpienie nie
rentownych odcinków kolejo
wych, środkami transportowy
mi komunikacji samochodo
wej. 

P<1za tym w celu ulatw:!errla 
pasażerom FIK1P odbywania dal 
szej podróży autobusami, l'M 
patruje się mmliwości uzupeJ 
nienia komunikacji\ samochodo 
wą odcinków, na których czę
i:t.QtJlwość ruchu poo!Ągów jest 
zbyt mała., ustalenie sta.eji ko
lejowych i pociągów z który· 
mi JMJ<Wlnna być na.wi!\za.na 
łąC'Lllość a.ut>oburowa itd. 
w szyst.k:ie te zrn:iall1y podykto 

wan e troską o podróżnego i 
maksymalne usprawnienie ru
chu pociąg_ów znajdą swój wy 
ra;z: w :nowym rozikladzie jaz.dy 
PKP od 1 C2'iellwca 1958 r, 

Sprawa świadomego macie
rzyfu;it:wa. omawiana. jest szero
ko na lamach prasy. Aulbor.zy 
jednak pomijają istnienie i=l{ól 
mareik i Poradni $wiadomego 
Macierzyństwa. 

W Lodzi, przy Zarząd.'2lie 
Z<l['O'Wia MRN w Wojewódz
kie.i Centr. Szkole Ma.tek pro
wadzone są dla abiturienitek 
szikół zawodowych i ogóllll.o
ksztalcących pogadal!lki. oświa
towe, na t.ematy związane z 
macierzyństwem. Całokształt 
szkolenia obejmuje 6 godE.;n. 
Za:majarn.tamy dziewczęta z 
anat.omią, z obj.a.wami ciąży, 
jej przebiegiem i porodem. 
Prz.estrze,gamy pr:ood. choroba
mi sipoleoznymi: gruźlicą i we 
nerią, mówimy o ailkoholir.zmie 
i nierządzie. Tak przyigotowu
jemy słuchaczki, za.-uin roo:· 

W „Delfinie66 

tylko ryby 
a wódka 
po szwedzku 

Piękne modele obuwia . filcowego 

W sobotę, o goda:. !O, nastąpi 
otwarcie pierwszej w Lodzi, a dr!-1 
giej w !kraju restauracji rybne<J. 
Będzie się ona mieścić w dawnym 
„Delfinie" przy ul. Narutowicza ~· 
Wprawdziie „Delfin" p:raedtem ro
wn1e~ by! resta1J,1racją IY'bną, ale 
oprócz dań rybnych w jadłos.pis1e 
w~dlllialy po.trawy z mi<>,sa i dro· 
biu. Obecnie, to znaczy w chwili 
gdy od ł.ód.Zlkich Zakładów Gaistro
I•omicznych lokal t6'n przejęła. Ce~ 
trala Ryibna w ł.odzi w „Delfm1e 
tylk·o i wylącznie otrzymamy po
trawy z ryb i pr.zetworow rybnych 
zarówno :na zimno jak i na gorą
co. Będzie w czym wybrał, bo
wiem ,przewiduje się około 20 gd
tunków rómych ryib. 

z trudem trafiają do odbiorców 
Wystawa 
Chopinowska 
w towiczu 

Fryd&yk Chopin ruejed111.<1-
krotn.1e baw.il w Low:iozu i w 
Lowticltiem. Wspomnienia o 
tvm bardzo żywe są teti: w 
tych stronach. W ZWDl\2ikiu z 
tym Prezydi;um Powiatowej 
i Miejskiej Rady Na.rodowei 
\V Lowiczu dla uc.zc:ziearia 108 
rocznicy śmieroi. W1ielkliego mu 
Z,Yika ocganlizu.ie w ratu.szm w 
dmiiach od 17-24 bm. wystawę 
pamiątcll: Ch<l<piinowskó.ch, bę
dących wvłą<:'7Jllie wla&1,0ścłą 
samych low.i.cz.an. 

Na wystawę tę &kladają się 
k.siią;iki, cz.asopisma, wycimski, 
;plakaty, fotografie, pocztów
kli, cy-sumki, ISIŻKioe, medale, 
żetony, znaczki, eksl!brysy 
itp. 

Mówi się „cudze chwalicie ..... 
t>Wego l!J.ie 7l!lacie". Przyslowiie 
to chciałoby się z.adedykować 
poniektórym naszym dystrybu 
torom, kt\Srzy Bóg wie jaikim 
ulegając sugestiom czy nastro
jom bron:ią się przed zamówie 
niem nowości. Uwagi te nasu
nęły się nam w związku z wy
stawą obuwia zorgani7..owaną 
w Łoowch Zaklada-ch Obuwfa 
Gumowego przez Centralny Za 
rząd Przemy.slu Filcowego, 

W obreności przedstawicieli 
wojewódzkich huctowl!J.i. z całej 
Pol&ki. zademo.nstirowano na
prawdę piękne modele obuwia 
(brawo komórka wroroująca 
CZ'PF!} z filcu i mas plamyez
nych ora.z ~iJcowych bo'\ików na 
gumie. Większość tych modeli 
zasługuje na naj wyż.s.zą ocenę 

z punktu widzenia ich przydat 
ności użytkowej połączonej ze 
i:.tmną estetycmą i najnowsz.ą 
linią lanoocwa111ą prz,ez domy 
mód obumia, 

Klika pytań „Dziennika" 

Odpowiada Konrad Sobczak 
Kier. sklepu filatelistycznego 
~ ......... ~ .......... 

.... Czy w Lodzi jest tylko ,feden sklep fila.telistymny? 
- Tak, jeden. W całym kraju mamy 22 pod.o~e skle

py. Dyrekcja na.sza podlega „Ruchocwi"• 
- A jak z ruchem przez małe r.? 
- Nie narzekamy. Na.sz IS<klep kupuje znaczki, 6J>1'7.e-

daje i przyjmuje w komis, a filatelistyka ma przecież w 
llalSZym mieście wielu .sympatyków. Koło łódzkie Polskie
go Zwią7Jku Filatelistycznego ldczy około 700 czlOl!l.ików, 
Oprócz tego ist.inieją 4 przySZJkolllle kola fi.Ja;~J..istyc:zm.e 
i jedno przy MDK. 

Wymien:lmy niektóre: urocze 
botki dziecięce z czerw01T1ego 
welJWetu (w sum.ie 36 zł za pa
rę}, z bał'Wn.ego samodziału, ko 
lorowe damskie pa1ntotle domo 
we z mas plastycz.n.ych, filco
we botki na gumie, filcowe 
czółenka domowe i inne, które 
niejedna z łodzianek chciał.aby 
nosić. 

Niestety, ta piękna, noiwoar.ie 
sna produkcja spotyka. się z 
brakiem :z.roztuniel!l.ia w tzw. 
terenie. Dystrybutorzy twieT
dzą, że klient tego nie będ'tie 
nooil i„. - o co najla,twiej -
idą po linJli najillll11iej1S:r..ego opo 
ru czyli nie zamawia.ją. Jak mo 
że więc klient kupić to ladne 
ol:>umie, które nadaje się do.siko 
n.ale :nie tylko w domu, ale i 
w podróży, na campingu, do 
noo:'Lenia latem nad morzem 
itp„ jeśli hurt nie zamówi. 

Doprawdy błędne kolo, które 
znalazłoby roziwiąZ<łJnie wraz 
ze znalezieniem tego artyku
łu w .sklepach. Co prawda jest 
tu jeszc7.e jedno „ale", wpły
wająoe w sposób hamują-::y na 
rozwój tej produkcji. Otóż lro
misja cen wyznaczyła niezwy
kle ni.siką cenę, która Jns.ztałtu
je się poniżej kosztów wlas
nych produkcji. W efekcie nie 
które rodzaje obuwia sprzeda
wane są ze stratą, po cenie 
zaniżonej. Oczywiście faik·t ten 
nie stanowi zaohę.ty do pracy 
dla samych producentów. 

Mamy wiele slów uznania 
dla artykułów pochodzenia za
granicznego. Natomiaist na to
war krajowy najozęściej „krę
cimy no.sem". Do peW111ego stop 
nia jest to pogląd uzasadnio
ny. Bowioem w okresie minio-

nym produkcja rodzima n.ie wy 
robiła sobie niestety u odbUor
ców dobrej maT"~. Czas jed
nak przynosi pop;rawę. Wa.rto 
więc spojr:zieć czasem przez o
ltulary obiektywizmu i ocel!l.ić 
dobrą robotę w sposób sprawie 
dhwy. A ekspo.n.owane przez 
cz Przemy.slu Filcowego mo
dele stancrnią lekcję dobre.go 
&maku., (lg} 

Pn:y komsumpcji Allroholu wipro
wadzj się tzw. ay5tem sz~dzlci, to 
maczy ildeJ.iszek wódki otrzymamy 
tycrko łącmie z zamówdoną potra
wą. 

Restauncja „Delfi.n" ponadto 
przY\jmować będzie zi.m6wienia na 
wszecr:kiego rodzaju potrawy z ryb 
i przetworów rybnych od skle?Ow 
MHD, PSS· jak a równie~ od indy
widualnych konsumentów. 

(Kr.) 

Obiektywem po Łodzi 

Nlezb:vł łm-
poouje,e<t wY-
glll,daJą blóki 
pny ul. Wojska 
P-01.sldego. Pnez 
ładnych kilka. 
lat nie 7Xl!\żono 
ich otyni\towa.ć. 
TeN1iz: str~ 
czerw-Olllą. cegll\· 
A s'Zkoda. B(i.. 
wiem sama. uli
ca Wojska Pol
skiego należy 
już do tych no• 
woczesnych. Sze 
roka. jeTAlnia, 
szel"Olk.ie chodni· 
ki.„ 

- Czy obsługujecie równid województwo? 
- Tak. Planujemy już 111.iedl:ugo zorga.nirować podobne 

sklepy również w terenie, Na piie1"wszym plal!l.ie jest To
ma.s.zów i Sieradz. 

Dywany smyrneńskie„. z Tomaszowa 
- Czy wśród klientów macie r6wnld cudzor.demców? 
- Bardzo często. Prawie k.a.żd.y cud2J01Ziernioo będący 

w LOOzi. <idwiedza nas. Za,grani=i przybysze interesują 
się najwięcej rz.n.aczkami iPqllsdti międzywojennej i demo
~atycznej. 

- S'llkod&, le wasz sklep jest ta.ki nierep~nta.cyjny 
I eta.sny. 

- Już n:iedlugo zmieniamy siedzibę. Organiriujemy 
slrJ.ep przy ul. PiotrkowlSkiej 106, uzyskany od Prezydium 
Rady Nal!'odowej. Będzie oo. urządz<Jtny na.„, poziomie, 
Odpowiednie meble, sto.iisika biurkowe, klubowe miejsca 
dla filatelistów. 

- Czy w Lodzi ma.my fiilaitelistów ~iiada.jąeych po
ważne 7Jbfory. 

- o taik, wielu. Są fLlaiteliśd, którzy za swe zbiOll'y o
t.rzym.ałi. medale, dyiplomy i wyróżniel!l.ia. Np. na ostat
niej wystawie w Tel Avivie - R. Winiar.ski i T. Ham
pel, Cezary Rudiziń.silci z.ostał ruxg.rodwny za 21biór „Polo
nica", Jerzy Tokar za zbiór ~aczków polL"lkich, :il!lż. Kop
c:iń.s.ki za =ae7iki. oborowe, a Zabileka za zbiór temaitycz.
ny „Dzieci". 

- Czy pa.n tet Jfft fila.tel.Istą? 

- Naturalnie. Od blilsllro 60 lat. Zanim :zx>IS!talean kle-
rown.ikiem tego sklepu, byłem prezesem Lódiltiego Kola 
E'ilatelistyCZl!lego. 

- Zna,(l(llkil im stamze, tym są cenniejsze, prawda.? 
- Plrawda, pod tym względem można je porównać 

i wjnęm. 
Itoomawiala Kas. 

Piękne, ręc!U\ie wyirabiane 
dywany smyirneńslkie, odzna 
czające się delikatną, prze• 
ważnie roślinną ornamenty
ką, pochodzą nie tyl'ko z 
Turcji, która jest ich ojczyz
ną. Są produkowane taki:e i 
w Polsce. Jedynym w kra-

Jesienny 
raid pieszy 

19 I 20 bm. odbędorua ~ię jęsiemny 
r.aid pieszy zorqa.n!lz-owany przez 
ikolo teremowe PTI·K nr 1 w Ło· 
cizi. Raid ma dwie traisy: pderw· 
sza biegnie prze-z Wi!Jkoszew1ce, 
Mierzyn, Raj&ko Male, Lubień, 
ł.ęc11tH> do wójtostwa Sulejów, Tra 
sa wynosi 26 km. Druga trasa bie 
qn;e przez miejsco•wości1 Ro21prza, 

I 
Łoc:hvńsko, Rai•sko Małe, ł.a2y, Dą. 
browa. Podlub-ień, tęcz.n.o, do wój-

j ~~;:~·~::o/I~; indywiduaJn.i t\ln'śct jak i druży. 
ny si.kol3li1 i har<:ertkM. · 

ju 'wytwórcą piękrnych dy
wanów jes•t Fabryka Dywa
nów i Chodniików w Toma
szowie Mazowieckim. 

Na dwóch krosnach pra
cują tam codziennde cztery 
tkaczki - specjalistki, wią-/ 
żąc pracowicje na mocnych · 
wątkaclh .klrótkie kawałki ko 
lorowej włóc."2lki. Dopiero po 
miesiącu żmudnej pracy dwa 
drogie <lywainy smyvneńskie 
są gotowe. 

W ciągu roklU oipuszcza 
Tomas7Jów około 40 sztU!k 
tych puszystych arcydzieł rę 
cznej .prracy. (a. w.). 

Na dwa dni 
naprzód 

Kinomanów ucieszy zapewne 
wiadomość, że b.Lle·tY do 5 kJn: 
„Bałty'Jn1", „Polonff', „Wlókn\a. 
na", „w1,s!y" t „Wolności" xą.oi· 
na nabywać już na dwa dnl 
wcześnie<j. S.przedażą biletów z aj· i 
muje się ·punkt w ł.DK (ul. Trnu
gutta 18} w oaclłiną.ch Qd 13-17. 

„I ł.ódź ma. swoje Stare 
Miasto" - mówią. słowa po 
pularne.f piosenki. Stare Mia 
st.o z a.rkadatni, które - jak 
widz!my na zdjęciu - rze
czywiśole w:vwc~ują UnJi<C>ilU 
jące wrażenie. 

poom.iemy wyklady o świado-i 
mym macierzyńsbw.ie. 

Mylny jEf!it poglą"l, jakoby 
w&k.azówk:i Poradni Sw.iad()IJle 
go Macierzyństwa były potrzeb 
ne tylko ludzi.om żyjącym w 
ni.elega.lnym związlku, przez oo 
mężatki unikają tych poradni. 
Oczywiście jes.t to jedna z plo 
tek działających przeciw do
brej sprawie. Pl.atką także jest 
jakoby propagowano tam beZ
dzietność. Wobec positępu na
uki i doświad~ń wielu potko
leń, podchodzJimy dziś tylko 
inaczej do spraw Z<łJplodnioenia, 
nar<idzin i '"YchOWla:nia dziec
ka, aniżeli ongiś. Naseym zda
nie?V , kobieta wolna nie może 
być zmuszana przez ślepy lin
sty fot czy I.os do dan.i.a życia. 
dz' ee-ku, którego z tych, czy 
in.nych powodów mieć me po
winna i n:ie ch.oe. 

Oboik ~oly ma.tek lstru.eje 
Pocadln.ia Swiad()l!llego Macie
rzyństwa prowad.wna. przez le 
karkę-ginekolo!(a. Tam kiażda 
kometa dowiedzieć się może 
oo to jest kalend.an małżeń
ski, jakUe środki antykoncep
cyj.ne służą do żapobiegania 
ciąży, 

W roku S'llkolnym 1956/37, 
1.94-0 absolwentek wysluchalo 
pogadanek, przygotowujących . 
do pl'Zy\Szlego życia małżeń
&lcie.go i macier-zyństwa. Do
wiedziały się one jaką g.roźbą 
jest gruźlica, wenet'li.a, jak wiel 
kim ogólnoludzkim niebe'Lpie
cz,eń.sitwem jest aillwholizm, jak 
z nńrni wałczyć i jak pokonać, 
a także jak oe:nną ooobyczą 
wiedzy jest świadome macie
l"ZYństwo. Mamy przekOlllal!lie, 
:re zdobyte wiadomości utrwali 
ły się w pamięci, że niiejedna. 
z dtiewcząt roo;poczęla i roo:
poom.ie malżeńs.Jcie życie, przy 
gotowa.na do roli dobrej :Winy 
1 rozumnej matki. 

STEF ANIA MARZYRSKA 

Ostrzeżenie 
W crzmariek, 10 bm, ok<>ld 

godz. 16 szedłem z 6-letl!J.ią 
. córec21ką ulicą Andrzeja Stru 

ga. W momencie, gdy znajdo 
walem &ię przed po5€sją nr 5 
z dachu domu spadł kaiwa
lek deski, z której wY1Stawa
lo kilka zardzewialych [!;WOŹ 
d2li. 

Deska spadając uderzyła. 
. córkę rozcinając jej skórę na 
głowie. ZakrwawiOille d1.i.ecko 
natychmiast :z.awio?lem do 
poJtot.owia. 

Chodnik przed posesją, :n.a. 
której przeprowadzano re
i;nont dachu, nie był zabe.Zlplie 
czony przez przed.siębi<ll!'$WO 
prze1Prowadzające remoint, 

Zwracam .się do p!['zedsię
biorstw prrep.rowadzających 
remonty dachów, by za.bezpie 
czaly chodniki, któr:Ymi prze 
chodzą tysiąoe miesz.kańcóW' 
naszego miasta, aby w przy
szlośc:i podobne wypadki nie 
miały miejsca. 

Komisa·rlia.t dzielnioowy MO 
przy ul. Zielooej o wypadkU 
został ponNiadomiony. Przie
chodząc następne.go dnia uli 
cą A. Struga .stwierid!Liłem, że 
przeds.iębior&two zabe7Jplieczy 
lo chodnik przed po.sesją, 
jednakże nie wszyscy prze
chodlnte sch.odzili ina jez<lmę 
i omijia•li zagro'i<J111y te.ren, 
Praa-nę złożyć rerdecz.ne po 

dziekowanie kierowcy tak
sówki numer boczny 364, któ 
ry przeprosił p.a&ażera i za
wió'ZJ dziecko <lo Pog<J<towtia 
Raitumkowego. 

Medard Stanyński 
Lódź 

Plac Komuny Paryisikiej inr 4 -
„ Telimena" 
w „Adasiu" 

Obecni na ostatnim wewnę!!IZ• 
nym pokazie „Telimeny" przed&ta 
wioiele ha.ndlu z całego kraju "Za
mówili wszystk•ie zapre:z:entowane 
modele, których było około 40. 
Sz<=Zególnym zainteresowaniem ło
dzian cieszyły się suknie balowe 
i tych zamówfono :najwięcej, 
Handlorwcy n•i.e wahaili się zaku· 
pić nawet nrujdroższe kreacje w 
cenie 3.500 zł. Praktyka ll'Oku U• 

hie~łego nauczył.n ich bowiem, że 
balowe suk.nie ida w ok.re~ie kar· 
nawału jak „woda". 

W sklepie „Telimeny" będzie· 
nw kul)ować dOJPiero modeile wio 
.senne, gdyż, jak s!ę dowiaduje. 
my, placówka ta :zostanie otwarta. 
dopiero w maju przy ul. P.iotrkO·W 
skiej 8. Tutaj sklep mieścić się 
będ:r.ie tylko do czasu uruchomie· 
nia wielkiego domu mody „Teli· 
mena" w „Adasiu" 'Pr"ZY ul. Riot.r 
kowskie<j 172-178. Lokal ten ma 
być <iddany do uży.tku na przy· 
SZ'ły mk. 

W najbliższą niedzielę „Teli· 
mena" wyjeżdża z rewią mody do 
Bydgoszczy, gdzie za-prezentu ie 
!ii.voje na,tn.owszie modele. 

1(a,a.) 



WAżNE TELEFONY _ _ _ •r:.·-.. , ,.EPlt" LĄOZNOSC (Józ~fó1~) 

CO,;\~il: e e? „Ta.la, maJll&, mo1a zo Pogot. Milicyjne 253-33 ~u~ •..a. el . .,. na i ja" doziw. od lat 
Pogot. Ratunkowe 254-44 _Q _ ~ - __ 12 Il- 19. 
Straż Pożarna 8 ...., tó 20 PRZJ:,HWIOSNIE IZC'-
Kom. Miei&ka MO 292-22 czynna g, 10-13. 15- stępy ar,.rs, w g. . romskiego 76) „Ludzie 
Miejski OŚr. lnior 359-15 W~SS.'TAWA MALAR !'.'~z.edsb prz.ed.az na r

7
· :W i kaprale", g, 16, 18. 20 

- • .1. - vu ywa się .o _g. GARNIZONOWY KLUH 
STWA I GRAFIKI . - POKÓJ_, (~un1e:r~. 6) 0FTCF.RSK1 rr11wl.."l1a 
Jerz€go TchĆ\I'z.ewsk1e- „8erh11sk1 romans - 34) ~ ryż" -
go (Ośro:<Iek Propagan dozw. od lat 12 g, 9.30 dozw.':i.a lat 18, g. 17.:JV 

NOWY (Wt"ęckowskie"'o dy Sztuki w Parku <m. 11.30, 13.30, „Raj kap•- 19 30 "' H. Sienkiewicza) czvn- tana" dozw. od lat 16 · 
15) g. 19 „Ciemności na g. 10-13. 15-18. g, 15.30. 17.30. 19.30 Uwaga; Repertupodar spo-
kryją ziemię" I MAJA (Kilińskiego l"/3) rządzono na staw~e 

JARACZA (Jaracza 27) tł IR.I E ~ A e „Czarna teczka" dozw. komunikatu OkręgO'lll<:> 
g. 19 „Preygoda tło- .._,,„ ,..,.rw od lat 12 g, 15.15. 17.30 go Zal'7..ądu Kin. 
rencka" rn 45 • :f. • 

POWSZECHNY (Obr. BALTYK (Narutowicza ROMA (Rzgowska 84) ZOO <-zvnnP godz. 9-17. 
Stalingradu 21) g. 16 20) „l.unaty!<" dozw. F and Cowboy" - PALMIARI"1A fPark"Zró 
„Królewna Snieżka". od fst i 1~ gi~' J8k 2-0 do:;;;~ od lat 14, g. 16. dliska) czynna godz. 
g. 19.30_ ,,Cyd". i;>rzed- g, 0 · 18. 20. g, ~5 film dok. 10-18. 
stawienie zamkmęte DWO~C~WE (Dworzec SOJUSZ <Nowe ZJotno) -

ESTRADA SATYRYC'"- Kaliski) „sen malej .. St ~h" dozw od lat Dyz· ury .o:antek NA (Traugutta nr 1) Me.i", „Tajemnica sta- i'6 ~a 
17 19 ' li!łl!lł' 

nieczynna rego za,mku" g. 9, 10, · • 
OPERETKA (Piotrkow- 11. 12. 13. 14. 15. 16. STUDIO (By~ycka 7·9) Limanowskiego t. Piotr 

ska 243) g. 19.15 „era 17, 18. 19. 20, 21. 22. „Syn hrabiego Monte kowska 25. Lagiewm
bia Luxemburg" GDYNIA <Tuwima 2) _ Christo" <lozw. od lat eka 120. Piotrkowska 307 

TEĄTR ZIF.MI LODZ- Prosrram dla naimlod- 12 g. 17, 19 Gdań.ska 90. Narurowi· 
KIEJ (sala Budowla- szy~h: Tajemnica sta STYLOWY (Kiliński.ego c:za 42. Armil Czerwo
nych. Piotrkowska 232) re.go za'~ku", „Jaś : 12.1) „Wraki" dozw. od nei 8, Srebrzvńska 67 
ruecz~nY, .1 Małgosia". „Konik poi lat 7. g, 16. 18, 20 AS Al. Kościuszki 48 

„PINOKIU CK<mernuta ny I mrówki", „WY- SWIT (Bałucki Rynek) pełni stałe dyżury noone 
16) g, I,! „Królewicz cieczka". .,Dziwny -~«'11 „Meźowie na przeszk<> 
AIR~e~rtlNk „ (Wól ń. prof. Filutka" rz. 15.30. leniu" dozw. od lat 12 DYŻURY SZPITALI 

„ ' • <;za - 16.30. Film dokumen- g. 16, 18, 20 
eka 5) g, 17 „Dztelny talny g 9 30 Damski TATRY (S' 1 . wi 4-0) Położnictwo: Szpital 
gród" t · - ' d. · „ od l t ien. oe cza Kl' · · cun· -Sklo • ~ "' crawiec" ozw. a „Zemsta" dww. od i"t m1~y tm. .e 

FILHARMONIA INaJ."u- 16 rz. 10.30. 12.30, 14.30 12 g. 16. 18, 20. g. 15 dowsk~e!· ul. Curte-;Skl~ 
towicza 2-0) g 19 30 _ 17.30. 19.30 film d-ck. „Warszaw.'t dowskie1 1_5 - ChoJ.::'yH. 
VII Koncert ~ymfonicz i\HJODA GWAR_DIA !'Zie 1956 roku" ~ldlaf. SulzPitaŁa~ewnick~ 

D St lo•na 2) g 9.30 Mm. dok. WISI A ""'·wi l) B ·vo . . „1 ny, yryg€nt - e- Ni t · e -„ do-rn , "u ma " <> ~4-36 - Wid7.eW. Staro-
fan Marczyk Soliści: „d le~s s1:.z fJ 30 1i 30 h:iterowie są zmeoze- miejska. Sródmieśc:ie. 
Doda Con.rad - ba.s f4 30a ~S~ach·:, 'do;:w. DI" d07.w. od lat 18. g_ Szpital im. dr. H. Jorda 
IUS;A). Noel Le€ - for d · t i6 16 30 18 „0 9.30. 11.40. 13.50. 16. na, ul. Przvrodnicza 7-9 
tep1an (U.SA). ~-31? g. · • ·" 18.15. 2?.20 . - Ba'.uty. Szoital im.1';<1a 

Mll'l.i\ n:>abianif'lca 173\ WO~,NOSt; (Przybysze~ d~r<>WJCT.a, ul. Kr;7..enue· 
Gorzki ryż" dozw. va. sk1ego 16) „Lunatyk m.,,.k„ 5 ~ P0les1e. llllJZEA 

i~t 18 g 16 18 20 dozw. od lait 18. g, 10, CMrur1da • Szpital !m 
MUZEUJ\! SZTUKI (Wi~ ' ,' . ' : . • 12. 14, 16, 18. 20 . dr St.erlilllga, ul. Ster~ 

ckowsk•ego 36) czynne PIONJF:R (Franc1srz.ka.~ Wf ORNIARZ fP 6chn1- l" 1-3 
g. 9-1!5. ska 31) „Urlop w W•·- J ·' .r ; mga . 

MUZ1'HM ARCBF.01 0- necli" doz.w. od lat 12 ka l6) :·Pr~Wd'l.IW1'. ko Int a· Szpital · " · ' ·' · film niec wu1lk1e.I wo.in:v" ern. - . ~m. GICZNF. i ETNOGRA g, 16, 18. 20. g. 15 dozw 00 lat 18 !( 10 30 N. Barhckiego. I Klilll., 
f!.CZNF. <Plac Wolno- <lokum. „Jano~ilr: _ 12_30.· 100_ 16_30: 18:30 Kopci11skie.go 22. 

1 nr 14) czynne i;:. POLONIA rP,1ot. kow 20 30 g 9 30 f 'lm dok J,arvngoto•'ia: Szpital 12-18. ska 67) „WnJasiek ~ ,. • , · i . · . ~ . . ul 
• :f. • Aml"ryld" dozw. od ZACHFTA (Zg;erska 25) im. .ff· !3arlick:iego, · 

WV~'l'AWA MAT,AR- lat ti. 1!. 10. 12. 14 „Lu";.._lyk" dm;w. od Ifoocmskiego 22. 
STW A I GRAFIKI - lfl. 111. •• Kochnnelf La- lat 18, g. 10. 12. 14. Okulistyka: Szp!ta~ !_m. 
Benona Liberski('go dv Chatterley" doz~'. „Odrodzeni" dozw. od dr Jooschera. ul. Miho-
(ul. Piotrkowska 102) od lat 18 oraz wy- lat 18 I!. 16, 18. 20 nowa 14. 

--------~-----------------------------------~ 

PRZEDSIĘBIORSTWO REMONTOWO-MONTAŻOWE 
HANDLU WEWNĘTRZNEGO 

w Łodzi, ul. Ogrodowa 6, tel. tel. 265-03, 
299-~5 

i;rzyjmuje do wykonania od pr.redsię

biorstw państwowych i spółdzielczych 011:az 
osób prywiatnych: 

1) instalacje, remonty l montaże oraz 
konserwacje urządzeń chłodniczych i 
gastronomicznych, 

2) projektowanie l wykonanie reklam ne
onowych, szyldów podświetlanych i 
świetlnych elementów rekl~mowych, 

3) pr7,ezwajanie silników o mocy od 0,18-30 
KVJ oraz spawarek e!clttrycznych, 

4) naprawy chłodnie samochodowych. 

WARSZTAT MIEDZIANO-KOTLARSKI 
WŁ. GRABSKI i E. BOBOWSKI 

Łódź, ul. Praska 3 

wykonuje naprawę koryt do krQchmala
rek, bębnów do susza~·ek i wirówek. Na
ciąganie koszulek miedzianych i mosięż
nvch na walce. Wykonywa.nie i naprawa 
k.otłów cukierniczych, masarskich i pieców 
kąpie!lowych. Bielenie wszelkich kotłów, 
haków, szyn it;p. Wykładanie ołowiem 
kotłów i spawanie wszelkich metali. 

PUSTAKI ŻUŻLOBETONOWE JIM 4" 
(wielkość 4-ch cegieł) w cenie zł 2.90 oraz 

„M 2" (wielkość 2-ch cegieł) w cenie zł 

1.50 za sztukę można nabywać bez ogra

niczeń w Dziale Produkcji Ubocznej Ele

ktrowni - Łódź, ul. Targowa 1-3. 

I 
'
-·"""I --0-61-0-S-ZE-N~IA_D....,RO_B_N_E _l_I ,. FUTRO damskie - ka- SAMOCHOD „Hanomag" 111 PRACOWNICY POSZUKIWANI 111 \~~flls1ta~~~~~~ li~- ct~fa s~~~<lać 

I I · 1 t ' 22 m." 1 od godz. 14-19 od 14 do 17 17257 G ELEKTROMECHANIK Z wie o etruą pra'1' y;G~ PLYTY z,e wrorami do PIANINO krzyżowe (me no"'; u i: -1 
obemranv z aparaturą naukowo-badawcza I 11IEft8CHOYOICt ttoc:z.e1t1ia pla.stiku kU,J.>ię talowa pJ:yta) i:iprz.edam. 1uu.i;; 
potrz·ebny od zaraz do Instytutu Medycyny R lub zlecę wy'lmnanie. - Kollątaja 10--U . . Obok -·-
Pracy. Reflektuje się tylko na siły W?sok.0 Oferty Biuro Ogłosze1\. ul. Nowoitlol i Wierzbo- PO~OJU poo.zukuję, „_ 
kwalifikow;me. Wyn.agiro.d~enie według 'O- WILLĘ na ukończ.eniu Ló<lź, Piotrkowska nr 96 wej 17212 G Koszty remOll'Ltu zwrócę. 
bowiąZJu.ią·cej i<i:atki rpłac. Zgłoszenia owbiste k . Warm.awy (dobra ko pod .. 17288" · - -- Stoki. Zbocze 12--4 
Narutowicza 96 we1"5cie C, II pi„tro pokói munikac.ja) sprred.am. SAM!->Cm~~. osobowy zpoii{OJE z kuahnią 

" Wiadomość War=.wa - I SllHll3_1!•!.~ marki. „F:1'ł't . sprzedam. (bl01ki) zamienię na 1 po nr 244. 5455-K SJ:0<neczma 50 m. 6 Osi- ni lftlt L Ul Sienkiewicza 6 kój z kuchnią (bloki) i 

MURARZY. zbrojarzy i robotników J:lrzyjmic niak SAMOCHOD osobowy MOTOCYKL „M 72" - pokó~ oddzielnie. O~er-
do pracy Przedsiębiorstwo. Budowlane (' 11nprw'A l „Tatra". st.an dobry -- sprz.ed.am. - Toplasa:ów ty Bmro Ogłoszeń Pt~!r 

t Ź k ki 27 W nk. d tr nV „,.-,--'a.m. Oglądac' Pr~J Maz.. uJ. Antoniego 25 kowska~ „17068 „S rop" Łód . Więc ows ego . a·I'I.! 1 o __ ""~ ~, '"'"'E mal. - t po 
· „ by~n~w$ki""-"O 65 garaż. (warszt.at) tel. 446 ML~u zens wo omówieni.a. Reflakbje się ty1ko na r.z;em1e~1- w ';ieaziele od godz. 9 MAG:JELcl~tryczny, pd r;>zukuie !J?miesu:zan_a 

ników wysoko kwalifikowanych. PLASZCZ skórzany za- do 17 l7110 łę tarczową. szlifierke'sub~okat~rskiego u sta1-
gra.niczny nowy na oso- elektryczną. pralkę elek :;ze.i pa.rp lub pana. ~o-TECHNIKA budowlanego, cieśli wysoko kwa- be średniego wzrostu <>- FORTEPIAN marki nie- tryczńl.1. takwmcir sa- ze ]Jrzy.iąć orpi~kę_ d?ZY-

lifikowanych clo robót w pomieszczeniach ra.z maszY1I1e do szycia mieokiei sprzedam zJ- mochodowy _ sprzedam woc1e lul? przyJ-!Ylle innE; 
zamkniętych w okresie jeS'ienno-zimowym, (nl<)~'~ui) w do>hcym sta- raz. Saiegiiennego 5-5 Jhdź. Kniazi€w.i.cza. 6 m. pro1""0zyc.ie. Wiad~oś,c 

l b t 'k' ' n'e lub nową kupię. - (d~.1·~-" tram·""a.1·~.. l lt1b r~~ 0cy M1~"-'· ' Lód.z Pomoc maga.zyn era oraz ro o m ow me wy- ,.,_ b _,_. 14 1 '"Q"""- ·w ~'" 10 17151J I -":'~ "~w""'-' ., 
r•.,,Y Y\S·7.ew""'-1ego m. 15 do J··~n'c::a w. no1-1-,1~- P otrkow.sik.a 88 m 1 kwalifikowanych - [A'Zyjmiemy natychmi.ist w •· =~I EKSPRES-do kawy -- _.2_ · '----· --

na warunkach umowy zbiorowej w budow- SILNIK do samochodu I ~~)~~_:n.iak sprzedam. Hibnera 9-38 1. POKOJ ~ooe:czny, II 
nictwie. Zgłaszać się w P.R. Łódź, ul. Swię- „:Phonomen. -Granit" typ ROMPLET m ebli i p.iec (d<i.winie j Wa.ryńskiego) . I P.tętrn w dziel.nicy Pole 
tofańska 8 (przystanek Ro.kicie). 27 na·icll.ęotniej po remon l'talonalnv sprzedam. - O!!lądać codzienrue odj si~ 0 . JX)W. 24 1:1 kw. za-

cie kupię. Tel. 347-73 Tel. 338-93 17223 G godz. 18 n~i€lll!le n~ p.oko~ z ~ucł~-SLTJSARZA-montera wysoko kwalifikow;:i- · 1 mą w teJ same] dzielnli.-
- cy. Ewent. koszty do o-nego z długoletnią praktyką na remonty o- „

1 
~ mówienia. Oferty Biuro 

brabiarek do metali zatrudni natychmiast v Ogłoszeń Pli.otrkow&ka 96 
Spółdzielnia Pracy „Kotlan'' Łódź, ul. PKWN i Juz• 1•utro c• an•en•e ł pod. „ 17199" 
nr 35, tel. 357-29. 5435-K lą5 I I ł JEDNEGO pokoju po-

ł szukuję. Koszty remOl!l-

p R Z E T A R O 

! 
ł ~~ę ~J:d~~o~Ó~ ::1d1!'a Kraiowej loterii Pieniężnej ' duże. Maloµolska 16a/5 

Ekspozytura P.K.S. w Kutnie, • N k "ć I l; I ·'Rf!! ., 
ul. Przemy!lłowa nr 2, tel. nr 2806 ajwyższy czas UPI os PARYZANKA. Artysty-

OGLA8ZA PRZETARG OGRANICZONY czna Cerownia nap.ra-
b wia garderobę bez śla-

w dniu 15 października 1957 roku 
zma.rł nagle pełniąc obUwiązki służbo
we, przeżywszy lat 51 

S. t P. 

Stefan Bą~zyk 
kierownik administracyjny Odcinka 
Montażowego nr 2 Łódzkiego Zjedno

czenia Elcktromonta.żowego. 

W Zmarłym tracimy oddanego pra
cownika. Pogrzeb odbęd1:ie· się w dn. 
18 października br. o godz. 15 z kapli
cy cmentarza rzymsko - k a tolickiego 
na Zarzewie. 

RADA ROBOTNI CZA, RĄDA 
ZAKŁADOWA i DYREKCJA 

Ł.Z.E. 

·-----~~_..„„ .......... ..._ ............ 
W dniu 15 października 1957 roku 

zmarł nagle w Inowrocławiu 

S. t P. 

Stefan Bączyk 
długoletni pracownik Łódzkiego Zje

dnoczenia Elektromontażawego. 

W Zmarłym tracimy ofiarnego współ
pracownika i nieodżałowanego kolegę 

KOLEŻANIU i ROLEDZY. 

W dniu 16 października 1957 roku 
zmarł po krótkich cie1·pieniach, prze
żywszy lat 52 

S. t P. 

Franciszek Kamiński 
kier. sekcji Rejonu Północ, długoletni 
prac<>wnik Zakłaclu Sieci Elektrycz

nych Łódź-Miasto 

W Zmarłym tracimy zasłużonego 
pracownika i nieodżałowanego kolegę. 
W~·prowadzcnie zw?ok z kościoła Prze
mienienia Pańskiego przy ul. Rzgow
skiej nastą.pi w dniu 19 października 
br. o godz. 15 na cmentarz na. Kurcza
kach, o c:r.ym zawiadamia 
DYREKCJA, RADA ZAKŁADOWA, 

RADA ROBOTNICZA i PODST. OR
GANIZACJA PART. PRZY Z.S.E.' 

LÓDŻ-MIASTO. 

W dniu 16 październik.a 1957 r. zmar
ła moja najukochańsza :iona. 

S. t P. 

Beria Gohlilz 
(Bittner) 

przeżywszy lat 79 
Wyprowadzenie drogich zwłold na

stąpi z kaplicy Starego Ewangelie
kiego Cmentarza przy ul. Ogrodowej 
w dniu 19 października o godz 16 

MĄŻ. 

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci 

S. t P. 

Franciszka Bogoh:bsk i ego 
zostanie odprawiona ms'za i!iwięta w 
kościele Przemienienia Pańskiego przy 
ul. Rzgowskie.i 88 w dniu 19 bm o go
dzinie 8 rano, o czym zawiadamiają 
wszystkich przyfaciół i znajomych 

ŻONA, CÓRKA, SYN i ZIĘC. 

na wyeliminowane z eksploatacji samoc _0 - du. Więckowskiego 6-5 

:;;~;~~;:~::.„:.:•:" .~:b:. :=;: Łódzkie Przedsięb'orstwo Elektryfikacji Rolnictwa r 2Sl-~cł I I 
zytury w dniu 28 października· 1957 r. punk- ŁóDż, ul. Grudziądzka 5 SAMODZIELNA . gos.po-
tualni.e o godz. 11. - .'5PRZEDA: sia na wyjazd do War-

Dnia 14 października 1957 r. zmarła 
po krótkich cierpieniach w Polanicy 

S. t P. 
Samochody marki „Praga" w cenie wywo- I szt. transformator TON 50 KVA - 3/0,4 KV szarwy potrzebna. Wairun 

!~::i~e~e~n~~~~~ios:od: ::~~~~~le~ni~k~ ~ „ „ ~g: l~ ~~~ =1:/1~;! ~~ ~lr~;;:~;cr:g15sm~ ~~ 
pozyturze w czasie od dnia 15 październi.ka " " Klooińska _____ _ 
1957 d . od . 1 " TON 10 KVA -15/0,4 KV GOSPOSIA zaraz p<>-

o dnia 27 oaźdz1erni:ka 1957 r. w g z1- ó" b k . ł 1 kt t h i trz~·bna. Wo'1~7.•n' -·'-- 63 h d · oraz r zne wy ra owane materia y e e ro ee n czne = ~- "'""" nac o 8 do 12, m. 11 godz. 15-20 
Do przetargu mogą stawać: s1I-óldzielnie, Informacji udziela dzial z.aouatrzenia ŁPER tel. 506-23 KOBIBTA. do pracy przy 

organizacje społeczne, osoby fizyczne i przed- w godz. od 7 do 15. hodowli lisów w okoli-
s'.ębiorstwa nieuspołecznione, pod warunkiem:...-------------------------------------·• cy Lodzi pcńrzebna. Wa 
dołączenia do oferty: rurnlci dobre. Wiadomość 

i;) wadium w wysokości 3.500 zł y SienkiewtiC!Za 91 m. 6 
b) dokumenty wymagane, zgodnie z „Moni- s K R z N K I FRYZJER -rr{~i na sra 

torem Polskim" nr 56 z cln 20. VII. 57 poz. 353, ~ .f.?trzebny. Rz~~ 
§ 7 pkt. 2/1-3. Oferty należy shiadać w se- d. db' 'kó PO'MOC domowa po--
kreta.nacie Dyrekcji Ekspozytury do dnia 27 dO ra 100 IOrnl W trzeb.na. Ref€['e<Il.cje ko-

p37dziernika 1957 r. DYREKCJA P.K.S. „A G A" szt. 330 po zł 165,- ~~2~=':::_m:.:..:·uJ=7'=P.i.otr=" =k,=ow=-

IM" o N. K u R s ,,SYRENA" 7350 ,. zł 180,- PRACY w zawodzie fo-n " I tograficznvm poszukuJę 
Zakłady Naprawy Sprzętu Drogowego 
Przedsiębiorstwo Państwowe Zakład 

w Pabianicach 
OGŁASZAJĄ KONKURS 

d d d - ukończylam Techni-
O p r z e a z ą I kum Fcro~raificzme. Tel. 

ZAKŁADY RADIOWE im. M. KASPRZAKA w. Warszawie, 
ul. M. Kasprzalrn. 18-22. 

Bliższvch informac_ii udziela oraz zamówienia na dowolną 
ilość skrzynek przyjmuje Dzi:.'l Zan-patrzenia pok. 211 w go
dzinach od 8 do 12. SkrlJ' llki można obejrzeć w wyżej wy-

mienionym dziale 

I 349-45 wewn. 4 dzwonić 
do godz. 15 
CZELADNIK -do kra.wca 
potrzebny. Srebrzyńsk.a 
35, Wiśniewski 

I SZEWC na--danwkie kau 
czuki potrrebny. Rzgow 
ska 10 Gm€o.rczynek 
POMOC-domowa po-
trzebna ul. Ciesielska 

Sabina Musierowicz 
Pogrzeb odbędzie się dnia 19 paź

dziernika br. o godzinie 15 z kaplicy 
cmentarnej w Zgierzu, o c'zym powia
damiają pogrążeni w głębokim smutku 

SIOSTRA, BRAT i RODZINA. 

W dniu n ""ddornlka 1957 r. mnari I 
pr'zeżywszy lat 69 

S. t P. · 

Jan Fe.ja 
długoletni prae-Ownik ZPB 

im. A. Mickiewicza. 
Pogrzeb odbędzie się dnia 19 paź

dziernika br. o godz. 16.30 z kaplicy 
Starego Cmeuta:rza .Rzym.-Kat. przy 
ul. Ogrodowej 39, o czym zawiadamia
ją pogrążeni w głębokim smu tku 

ŻONA i RODZINA. 

n<1 kiercwnika technicznego (głównego mzy
niera). za,klad wykonuje produkcjoę i napra
wę maszyn d.:io budowy d.róg. Wymagane kwa
lrfikac)e: wyższe w-;ksztaJcenie techniczne 
m inimum 5 lat praktyki na sitanowisku in
ż~· ni~ra meohani.ka lub technologa - z:i.ajo-, 
mośc orga•nizacji i prowadzenia produ.kCJJ. 

Podania na1eży kierować na wyżej p•:dany 
adres "1. Luitomiersk.a m 19d do działu 'kadr. 

Należność wpłacać .na nasze konto w NBP VI O.M. 1530-6-283, 
przekazem poczto·wym pod a.dQ·esem Zakładów lub gotówką 

w k::i·sie n.a m!ejscu. 
UWAGA! Koszt transportu pokrywa nabywca. 

~4a m. 22 tel. 578-81 UCZNIA do krawca mr. I OBCIĄGACZKA po
ROB-O'X'NłKA podwórzo żl i wie z · początkami trzebna. Wiadomość Pra 
wego z.'ltrudnie od zaraz\wzvime. s:enkiewicza 67 OOW1l1ia Cukiernicza -
Lód.ź Wólcz.ańlsika 188 front III p. m. 10 Gdańska 101 

• --- -- - J}ZIENNIK ŁÓDZKI lU' 248 (3394) 5 



8 Sport 

Brawurowa jazda Mirowskiego Zakończenie 
sezonu kolarskiego 

Młodzieżowa . drużyna ZSRR 
przyczyniła się do zwycięstwa Tramwajarza 
nad Haukał 39:32 pkt 
żużlowcy Finlandii J>TZyjecha

li do Lo;l,zi po dwóch poraż
kach odn.iesionyc!i w Swiętochło 
wica.ch i Częstochowie _ z myślą, 
że może nareszcie w Lodzi uda 
im się rewa:nż. 

Lodziam.ie jedinak pootanowili 
:za w.s.z,elką cenę wyjść z tej cie 
kawej walki zwycię.sko. Zmobi
lizowali w.szys.tkie swoje siły. 
Trzeba przyznać, że zawodnicy 
do pojedynku tego byli dobrze 

jest już teraz czołowym na.s.zym 
żużlowoem. Jemu w dużej mie
rze Tramwajarz zawdzięcza od
niesienie zwycię.stwa w meczu 
nad klub€im Hau.kat 39:32. 

Wygrać z naszymi miłymi gość 
mi z kra.iu tysiąca j·ezior nie by 
lo zbyt łatwe, gdyż żużlowcy 
Hau.kat niemal przez cały czas 
me~zu PT<>Wadzili. ·Szala zwycię 
stwa przechyliła się na str0i11ę 
Tramwajarza dopiero po 10 bie
gu. 

przygotowani. Bohaterem dnia Organizacja sprawna. Dwa111a
byl Mtrowsiki., który wygrał ście biegów potrafio.n.o przepro
wszystkie biegi odnosząc tym wadzić w czaisie niespełilla pół
samym zwycięstwo nad n.ajlep- torej godzimy. 
szym żuillowcem Finlandii - W nadchodzącą niedzielę Teram 
Touiminenem i uzy.skując najlep waja~z rozegra w Łodzi ootatni 
&Y czas dnia 80 sek. I w tym sezonie mecz bgowy ma--

Lodziaarin zrobdl duży postęp jąc za przeciwnika żużlowców 
W brallliu witraży. Zaczął dobrze KS S!ąiSJk z Swiętochlowic. Po
rozwiązywać walkę taktycznie i czątek o godz. 15. 

' MA. 
GA· 
!YN ·: 

• >I 

Egzotyczni studenci 
W Polsce studiuje na wyższych uczelniach 9 Syryjczyków 

oraz 3 obywateli francuskiego TQiJo. Syryjqycy stud!ufą na za· 
sadzie odplal.noścl, I.zn. płacą w dewizach 50 dolarów lub 18 
funtów angielskich miesięcznie. W zamian otrzymują mieszka
nie w domu akademickim, sty.pendium w wysokości 880 zł mie
sięcznie oraz wszystkie inne przys!uqujące studentom śwlad· 
czenia, Obywatele Toqo francuskieq-o są stvpendystami ONZ: 
a wobec tego, że Polska fest członkiem ONZ - my pokrywilc 
będziemy kaszla ich studiów, • 

„Najkrótsza" mowa 
Jeden z deipuitowanych do Bundestagu oświadczył, wstę· 

pująo na trybunę. Wygłoszę zapewne najkrótsze przemówie· 
nie w dniu dzbiei~zym, o.znajmlam bo.wiem, że w ogóle nic 
nie będę mówił. Muszę jednak uzasadnić, dlaczego nłe będą 
zabiera! qłosu". _ 

Po czym „uzasadniał" przez blisko dwie · godziny.„ 

Rocznica urodzin czworaczków z NRD 

ŁOZKo!. szykuje się do ostat
niej w tym sezonie imprezy kolar 
skie.j. W nadchodzącą niedzielę 

zawodnicy, sędziowie i kolarze 
zbiorą się o qodz. 8 na Pl. Komu
ny Paryskiej, by następn·ie złożyć 
wieńce przed płytą Nieznanego 
Zołnierea. Następnie kolarze u
dadzą się na Chojny, gdzie o 
godz. !O odbędzie się start do 
wyścigu (dystans 75 km). Meta 
- w Tomaszowie. 

W wyścigu mogą wziąć udział 

kolarze oosiadający licencje i kar 
ty wyścigowe. 

W tyim samY'ffi dniu -zo-rganizo
wan y zostania turystyczno~kolar-11 , 
ski raid gwiaździsty do Tomaszo
wa. Wyjazd z Placu .Komuny Pa 
ryskiiej o godz. 1. 

Na zdjęciu: ekipa pilkarzy 
radzieckich tuż po przyby
ciu do Łodzi pozuje nasze
mu fotoreporterowi. Drugi 
od Lewej - Gusarow, dzie
wiąty - Ostrowski, a trze
ci z prawej strony - Dier
gaczow. Po tej trójce ki.e
row·iiik ' drużyny Maszkarin 
obiecuje sobie najwięcej. 

Poie~n1nie fiw1r~ii l Piór~ow~~im 
Dłuqo trwały „pertraktacje" między Gwardią, PZB, Budowlanymi 

a.. P-iórkowskim. Na ogól przebieq te•j cal.ej sprawy jest doorze 
w;zystkim znwy. W' skrócie warto mme ją p.r_zypollllTlie_ć. Piórkowski 
wyrazdl chęć przejśc;a do Budowlan:vich i w m1ędzyczas~e został prz7z 
Gwardię zawieszony. Cal•a ta dosyc zagmatwana h1stona znalazła s.ę 
na porządku obrad PZB, który z kolei zrehabilito•vi"al łodzianina i po
twierdzi! go dla Budowlanych. Tyimczasem Piórkowsk-i doszedł do 
pmo·zumienia z Gwardią i zdecydował się pozostać w jej barwach. 
Tak więc ujrzymy qo iutro w meczu o mistrzostwo II hg1· z Pafa
waqiem. 

Pytamy seikretarza KS „Gwardia"', l\cpt. Swiętosławskiego, dlaczego 
Piórkowski został uprze·dnio zdyskwalifikowany przez własny klub na 
przeciąq iedneqo wku. 

- ChcieJi.śmy przeciwdzialać kaperownictwu, tym bardziej, że · prze
żywaliśmy w tym okresie dęż·kie dla klubu chwile. · Ponadto Piórkow
ski opuścił się w treningach. Cale szczęście, że wszystkie te przy· 
kre sprawy należą już do przeszłości. 

- W ja.kiej wadze ma walczyć Piórkowski? 
- Trudno nam obecnie powiedzieć, ale chyba będzie występował 

w tej samej wadze co poprzednio. . 
- Czy na meczu z Pafawagiem wy.stą•pi dr.użyna Gwardii w swoun 

normalnym składz>ie? . 
- Nie przewidujemy większych :i;mian. ~ogę po_dać ~azwiska kan· 

dydatów do drużyny: Ll:k, Bień„ Kuczyński, Rozpiersk1, Kaczmiliek, 
Ambroziewicz, Debisz, Modzelewski, Wencel; P:órkowski, Wo lak, Wii
nlewski i Zachara. -Głos decydu·jący w sprawie ostatecznego zesta
wienia drużyny będzie miał oczywiście trener Kasznia. 

* • * 
Anielak Jest wierny swoim barwom klubowym, to znaczy Budow~a

nym i niewątpliwie zdziwił się bardzo po przeczyta_niu we wczor~j
szym „Dzienni-ku'', te startuje w drużynie„. Gwardii. Zresztą w. „ej 
samej notatce, gdy mowa jest o bokserach Budow;anych, wspomrna· 
my również o Anielaku. 
Błąd ten wybaczy chyba nam I Anielak I wszyscy sympatycy Jego 

klubu. · 

Kapitanat PZPN 
Kto zagra w 
na lewym 
skrzydle 

w opres.tl 

Chorzowie 
Nic dziwnego więc, że pik 

Reymanowi od takich klopo
tów puc:hnie glowa. . Gdy~y 
rzeczywiś.c:ie Lentner n'.e mogł 
grać w Chornowie, _ruc . rue 
stanie na prze.sz!{odzie, zeby 
wystąp:! w reprnzenta-cji ~ło
dz!eżowej. Będz:e to powazne 
jej wzmoc:n.ienie. 

ie zazdrośc-Jmy kapita-

N nowi PZPN. Co chwila 
walą się mu na głowę 

nówe kłopoty. Z takim tru
dem ze.staJWil .sil{łaid pierwszej 
reprezentacji, a nie ma pew- z ostatnie i eh wili 
ności, ozy będz'.e się mógł 
WIS:zystkimi wytypowanymi za
wodnikami po.slużyć. 

Przede wszystkim sprawa 
Lentnera. Po-pełniono tę nie-
0151troźność, że zglcGzcmo do 
FIFA na liście zawodiników 
(tego wyma,ga regulamin. eli-
minacji miistrzO\S•tw świata) 
tylim trzech skrzydłowych. 
Trzeba było jak{]·Ś sztuk-ować 

Jak się dowiadujemy w ostał· 

niej chwili, kierownictwo ekipy 
Związku Radzieckiego wyraziło 
zgodę na udział Lentnera w me
czu pierwszych reprezentacji. O 
ile stan zdrowia tego zawodnika 
(chorowal na grypę) na to pozwo 

li, będzie on grał w niedzielę. 

i stąd poW1Stała niemal_ w _o- ·-----------
statniej chwili koncepoJa, ze-
by Jankowski grał na prawym 
s.krzydle. 

Zat.kano jedną dziurę - po-
wstała dlruga. A kto będzie 
grał na lewej stronie? Przewi- W 
dziano Baszkiewicza i wyda
wało s'.ę, że wszystko jest w 
Porzadl.ii:u, a tu masz babo pia- Wysoką porażką zakończył się 

występ pllka.rzy krakowskiej Wi
cek - Baszkiewicz Zo013tal u- sly w Brukseli. Drużyna polska, 
sur.ięty z bo::ska· na meczu z która spotkala się z se Anderlecht, 
Wi.s.mutem w Berlinie. g;dyż przegrała 1:9 (0:7). Drużyna bel· 
r.ozwolił sobie na wysoce nie- gljska przewyższała Polaków pod 
s.portowy wyczyn - k<Jipnął każdym względem, cz~go _najlep
przeci:wni.ka bez pilki. Silą Iszym dowo-d~m jest, ze pierwszy 
rzeczy je.st zawie;;z,ony i nie l;l'roinlejszy strz;ił na bramkę SC 

Pogrom Wisły 
Belgii 

· · - · Anderlecht obroniony be.z trudu 
pow1ruen grac. Lec.z ~.takim przez br;unirnrza Belgów, padł dn-
raz1e, kto g? za1stąp1, Jesl! na-. j piero w 40 minucie. Honorową 
s1 pr.zac•wn:cy me zgO<J:z<\ l!l<: bramkę dla Wlsly zde>byl w 80 mi· 
na Lentnera? _· " · nl.l~ie g-ry Kośclełny. , 

Re>k temn urodzily siti w Lauchhammer czworaczki. 16 pat· 
dziernika rodzina Griebnerów obchodzić będzie pierwszą rocz
nlc41 urodzin swych ci,terech pociech. Jak wiadomo, honoro· 
wy protektorat nad czworac:rut.ami z Lauchhammer objął pre· 
zyc!e<nt NRD, Wilhelm Pieck. Prasa niemiecka Informuje, l;e 
czworaczki czują się zupehtle dobrze. Dwie dziewczynki pró· 

J 

buiil już chodzić. ----~-------'---.------~-----.-----------""'---~-'----~-------~ Pomyłka 

' Znaną plęśnlarkę Bagheerę, Jądufącą na Jednym z .greckich 
lotnisk, oczekiwało czterech silnych mężczyzn, dźwigających 

ł wielki! ik.Jatkę. 

~
ł · Ponieważ „Baqheera" oznacza „czarną panterę", a lmpresa· 

rto zaawizowaJ przybyde pieśniarki telegraficznie, nie poda
jąc żadnych szczegółów, spodziewano się, Iż przybywa dzikie 
zwierzę, przeznaczone dla ogrodu zoologicznego. 

tO DZ P_~ID lATł 
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25 lat temu piraS4 pi.sala: 
W artykule pt.: „Wkrótce ł.ócli 'Zrówna się z Psią Wóikii" 

„Głos Poranny" donosi, że kuratorium szkolne okręgu lódz· 
kle!fo ma być zlikwidowane. W następnym numerze tego 
pisma .znajdujemy wzmiankę, która głosi, że jednolity front 
nauczycielstwa jest przeciw likwidacji kuratorium Jódzklego. 
We wzmiance tel czytamy: „Decyzja Ministerstwa o zniesieniu 
kuratorium okręjJu szkolnego łódz-kiego wywołała w mieście 
nlezwykłil sensaclę. 

Poza ogloszonymi Jut protestami I sprzeciwami siprawa ta 
szczególne wrażenie wywołała wśród nauczyclelS<twa okręgu 
łódzkiego najbardziel bodaj po dyrekcjach szkól zainteresowa· 
n ego s·prawil likwidacji kuratorium". • • „ 

„Postrachi;m Czarnocina, w pow. łódzkim oraz wsi w pe>w, 
brzezińskim, bvll od dłuższego czasu dwaj bracia Józef I .Jan 
Króle, którzy terro1·vzowali okolicznych chło1pów i dokonywali 
ciąg-łych napadów l kradziety. 

Onegdaj Króle napadli na Przechodzących pod Czarnocinem 
kilku chlapów, żądalac po-d grofbą noży pieniędzy I wódki. 
Wywiązała . siq bójka, w czasie której obaf bracia zostali 

poranieni nożami. Jeden z nich zmarł na mielscu, a drugi zo· 
stal w s-tanle bardzo ciężkim odwieziony do szpitala" •• 

• • • 
„Szantażyki w Andrzejowie" to tytuł lednego z artykułów 

zamieszczonych przed 25 latv w masie łódzkieJ. Jak wynika 
z ni.ego, od pewnego czasu w Andrzejowie I Wiśniowe! Górze 
grasowała szalka szantażystów, ąrożąc niektórym letmczkQm, 
it .po przyjeździe zawiadomią Ich mężów o „prowadzeniu się 
żon" na wczasach. Jeden z o,pryszków otrzymał polecenie od 
napastowanej letniczki, aby zqloslł się po pieniądze de> leśni· 
czówki pod Andrzejowem. Tam na opryszka zastawiono pu· 
lapkę, chcąc QO obezwładnić i odprowadzić na poste:unek PO· 
llcli. Wywiazala się wallca, gdyż naoadnięty zlo~zynca broni! 
si(I nożem. M!mo, że autorami zasadzki było aż trzech męż· 
czvzn„ s-prytny złoczyńca zdołał się obronlć I uciec". 

* * * 
„W fabrvce Libracha w Zgierzu wybuch! strajk. Ro.botnlcy 

tkalni, w liczbie ponad 180 osób, porzuclll pracę z powodu o~
nlżenia zarobku. Delegacja robotników wszczęła pertraktac1e 
z zarządem flrmv, oraz zwróciła się do Związku Zawodowego 
o ])Oparcie Ich akcl!. 

Stralk ma przebieq !11>c>kofny 1 nigdzie nie zanotowano wy
nadków zakłócenia sookolu". 

-HTMtm~ (23T 

~-
- Gdybym miał sporn kasztanów, jak niektórzy ofice~ 

rowie z II Korpusu, nie wracałbym! - rzekł ociągająco 
żeglarz. 

- Wrócimy wszyscy do Polski, gdy nadejdzie czas! -
pominął pułkownik jego uszczypliwą uwagę. 

- Kiedy? Jaki czas? - zapytał Gołębiarz. , 
- Powi.edziałem! Aż przyjdzie cza:s. 
- Aż przyjdzie czas! - powtórzył Gołębiarz. - Jaki 

czas? Wam, oficerom dobrze gadać, by nie wracać do kra
ju, aż przyjdzie czas. Macie kasztany, mieliście „Pęstki", 
teraz made włoskie dziewki, na swe żony w kraju kicha
cie, chcecie, byśmy szli z wami, bo w przeciwnym razie 
bylibyście oficerami bez żołnierzy... Usrać się na wasze.„ 

- Dosyć! - przerwał mu gwałtownie pułkownik. Wi
dać, że ogarnia go wzburzenie. - Nie namawiam was. 
Zróbcie, jak chcecie. Lecz potem nie narzekajcie. Gdyby 
ktoś z was był jak ja, w sowieckim lagrze, inaczej by ro
zumował. I ty też! - zwrócił się do Gołębiarza. - A kasz
tanami oczu mi nie wyd~iobujcie! Ja ich nie mam. Dziew
ki też nie mam. Zony też nie mam, bo umarła na tyfus w 
lagrze na Syberii. Ci zaś, co spekulowali złotymi funtami 
szterlingami w Egipcie i we Włoszech, czyli owymi kaszta
namd., tych się nie liczy. Uważam jednak, że kto pierwszy 
z was ud.a się do kraju, to będzie.„ 

ł - Judasz! - podrzucił mu Kuźma. - Już to raz sły• 
szeliśmy. 

~ - Tak! - cisnął twardo„ z uporem dla samego uporu. 
ł bez przekonania. 

Zauważył to Inżynier, totychczas · przysłuchujący sio 

! 
w milczeniu. 

- Myślę, panie pułkOW!lliku - zaczął - że wszelkie dys
kusje na ów temat, kto będme Judaszem, czy ten, kito Pozo
sta}e poza krajem, czy ten kto wraca do Połski, tego rod~a
ju dyskusje są be.zsen<>owne chociażby już z tego powodu, 7.e 

ł wartość takich sądów· je•st względna. Innymi dlrogami p.otarł 
; p.ain piubkownik na Monte Sicuro, innymi drogami przybyliś-

l my my wszyscy. Maiło! Droga każdego z na5 była bolesna, 
tragiczna i niepowtarzalna. K.a.żda była inna. Pozo.sta1wiali .ś
my na niej truipy naszych najbliższych, zbankrutowane war-

! 
tości mo•ralne, konającą ·wi1a1rę w człowiek~, uwiędłe nadzie
je„. Eh, co tu dużo gadać! Panie puJikowm'ku! Proszę zosta-
wić nas w S1POko1ju! Niech każdy z na·s sam postanowi, co ma 
uczynić, jak wybrnąć z tego przeklętego impasu, w który 
na•s Wl)Jędziła zbrodnia ludzika! - rz;akończył z pa.tosem. 

- Słusznie! Dobrze gada Inżynier!-<poparli g.o hail:aśliwie 

kamriacl, chociaż ~zy.s-tki~go dobrze nie rozumieli, lecz po
jęli, iż staje w ic'h obronie. 
Pułkownik machnął ręką, wsiadł do samochodu i bez po

żegnania · pognał wąską ulicMą do bramy Juiii. Po drod.ze 
ryczał na klaksonie, by z wą.s-kiej jeroni pos1'.)ędzać plotku
jące baby, podobne do czarownic, brudne ,dzieci, gęsi i ku~. 
Leciał za nim wrzask kobiet, pokrzykujących coś o zwario
wanym diable, o „fUlr:ioso diavoło". 

W dolinie roe:dizwonił się kościelny dzwon na Anioł Pań
ski. Hałastra z ulgą go sl'Uchała, gdyż jego słoneczm.y ton 
nalPędzał im do głów wiele przyjemnych myśli, a odipęd:d 
tamte przykre jakie wzibudzilia wizyta pułkownika z AnC'OIIly. 

Przede. wszystkim przypomnia~ im, że są głodni i że pija
ny Szubienicznik powinien już da~o pitrasić obia.d w ku.
chni. Wypędzili go przeto z wrza1Sk1em do z.amkoweJ kuchni, 
gorliwy Luminal pobiegł za nim, by mu pomóc w otwierainiu 
puszek z zakonserwowaną k-0\\1.iną, ryżem, pomidocami i. kar
to.fr.ami, a reszta braci.wa usiadła na obronnym murze i słu
chała dzwonu ojoca AnnibaNa. 

Lubili wszyscy zasuszonego paid:ra Anniballa, również ja
kiegoś niedobi.tka ze z.5(:romadzen~a franc_iszkanów, który 
oparł się w pustelni rpod M~:mte Sicuro, obJą~ os1eroconJ_' ~a
mie11ny kośdólek i u.pad się, by na.-wTacać 1 prostą śc1ezrką 
kami'!m'.i1Stą wieść do nieba wszystkich „grass:aiooiri" czyli rzE'
zimieszków, zamiesMujących Monte Sicu:ro i dolmę pod 
Monite Sicuro. 

Dzisia-j <Wwonił, widać, sam padre Anniballe, gdyż głos 
d~w-0nu był dostojny. Gd.y dzwonił. garbaty kościelny, podo
bny do Quasimodo, stale pijany, wtedy dzwon jąkał się, po
tykał i ~pieszy!. Robił wtedy wrażenie sygnaturki obwiesz,., 
czającej czyjś zgon. „. 

Pad·re Anniibailile w ząrtłu.sz<izonym i poda-dym haib1c1e, 
pr,zepasa111y ~wykłym POWtrozem, boso, często wdra1pywał się 
na zamek, by namaiWiać zamkową hałastrę i „gra·55aitori" do 
bogobojnego żywo.ta. 

Ga.dał wtedy świętymi słowami, błogosławił raz po raz, 
mrucza~ modJlitwy, wzc;iych.ał, suc!hy, sta:ry, o poma.rszczonej 
gębie, o ślicrz,nych, czarnych oczach, siwy, z.garl>iony, ła5y na 
wLno, umiejący pmem!ien·ić się na poczekaniu z reHgijnego 
fanatyka w ruba1Szm.ego sowi!zckzała i poipidbraita. Gdy dor
wał się do ibuitelkli z winem, oplecionej łykiem, przyitykał ją 
do ust i ipił, i ipił, aż ją wysuszył do dna. Poitem głaskał się 
Po zaipadłym brauchu, który lekiko mu pęCZIIliał, w oczach 
m.i,go;ta~y figlairne diabliki i liWierdził, że nawet Pan Jezus 
nie ga'l:xiził winem, ozeg-0 dowodem bylo . wesele w :Kanie 
Galilej.skiej i że Pan Jezus spt'S.wił, iż w winie jest ro·zmiesza
ne słońce, które nalPędza do głowy słoneczne myśli. Siadał 
po1tem w kole s·woich .,gras.c;at-0-ri" i orpowiadał im facecje .za
czerpnięte chyba z „Dekamerona". 

,,G:rassartori" nie wszys,tko rozumieli, lecz domyślali się 
wiele, a czego nie mogli się domyślić przetłumaczył im Ku
źma jako tako biegły w języku WłCJISkim. Wtedy bractiwo 
ryczafo, kwkzailo, waliło zacnego padra Anniballa po kola
nie i częstOM'alo wililem, .a Kropidło twierdził, że chociaż 
wszystki1eh klechól\v ma gdzieś. aile z takim zacnym kum
plem warto chodzić konie kmść. 

(c. d. n.) 
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